
Cena numeru m«. 100.000.
Rok XV.Nr. 5. Niedziela 6 stycznia 1924 roku.

CENY OGŁOSZEŃ:
Przed tekstem wiersz milimetrowy 

mk. 75000,—na Ili stronie mk.50000,— 
na IV stronie mk. 30000. Tekst i na­
desłane mk. 75000. — Drobne ogło­
szenia od mk. 15000 do 25000 za wy­
raz. Na|mniej 250000 mk. Ogłoszenia 
należy płacić z góry przy zamówię rfiu.

Należność za ogłoszenia nieopłaco­
na gotówką przy zamówieniu będzie 
przeliczana na złote polskie po kursie 
z dnia drukowania ogłoszenia i płatna 
w markach poi. po kursie franka szwajc. 
z dnia poprzedzającego zapłatę.

W numerach świątecznych i nie­
dzielnych ceny o 25 proc, droższe.

Za terminowy druk ogłoszeń admi­
nistracja nie odpowiada.

Każda nowa pouwyżka obowiązuje 
już wszystkie przyjęte ogłoszenia do 
zmiany cen bez uprzedniego zawia­
domienia.

Adres dla listów i depesz: 
.ISKRA", Sosnowiec.

Z odnoszeniem miesięcznie:
mk. 1.900.000

W Zagłębiu po za Sosnowcem, Bę­
dzinem i Dąbrową: mk. 1.900.000

Z przesyłką pocztową: 
mk 2.000.000 miesięcznie.

Zagranicą mk. 3.200.000.

Sosnowiec: II Małaehowskleijo 7. || Dąbrowa. SoSłesklójo 8, teł. 73. II Katowice, Szopena 4.

$OtLlomWoOlieivi!iiJIO“
W WARSZAWIE 3,33

podaję do wiadomości, że na mocy zezwolenia Ministerjum Skarbu 
przyjmuje z dniem 1-ym stycznia 1924 roku 

ubezpieczenia i dolarach amerjkafiskicli (U. 1 fl.) 
w działach: ogniowym, kradzieżowym, transportowym, szybowym oraz koni.

udziela Oddział w Sosnowcu, ul. Czysta Nr. 9, tel. 183.

[hflroby wniii i skórne.

■, Pierwszy Zakład Optyczny w Będzinie.
Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż 

; dnia 1 stycznia 1924 r. otwieram w Będzinie przy ul. Kołłątaja 45

ZAKŁAD OPTYCZNY
urządzony według najnowszych wymagań techniki optycznej.

Wszelkie recepty pp. lekarzy - okulistów będą ściśle wykonywane. 
Zakład posiada wielki wybór szkieł i oprawek, stosowanych w praktyce 
optycznej. Wszelkie roboty wykonywa specjalista-optyk

Wiktor Felzensztein.
Zapewniając, iż Szanowna Publiczność ze zleceń mi powie­

rzonych będzie zadowolona kreślę się z poważaniem 
3825 L. Z. FELZENSZTEIN.

SOSNOWIEC. Piłsudskiego 14.
przyjmuje od 4—7 po południu.

3966-16

Lekarz-dentysta

HELENA 
PODKAj IUDEYKO 
Brzyunuie: ol guli. 18-1 i H 
SOSNOWIEC, Kolłataja Nr. 3 
3962 (narter).

samochody””
OSOBOWE, CIĘŻAROWE I OMNIBUSY 

tow. akc. Laurin & Klement 
w Młodym Bolesławiu. (Czechosłowacja). 

PRZEDSTAWICIEL NA WOJEWÓDZTWO KIELECKIE 

JAN DĄBROWSKI 
Biuro HanfliosB-PrzBinysisw, iljorroa Mro., u. liloioa, tik a. 

DOSTAWA SZYBKA SOLIDNE WYKOA NIE, 
“3-3164
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o. t p. 3960
WOJCIECH FIC

po długich i ciężkich cierpieniach Zmarł dnia 4 stycznia b. r. 
przeżywszy lat 65.

Wyprowadzenie zwłok z mieszkania na kol nji przy walcowni 
,Hr. Renard* na cmentarz parafialny, nastąpi w niedzielę dn. 6 sty­
cznia o g. 4 pp. Nabożeństwo żałobne bidzie od prawione w kościele 
parafialnym w N. Sielcu w poniedziałek o g. 8 rano, o czem powia­
damia pogrążona w głębokim smutku RODZINA.

Choroby: skórne, włosów, 
weneryczne, (niemoc płciowa). 

Analizy mikroskopowe. 
Leczenie lampą kwarcową. 

Przyjmuie 9— 12 1 6—8. Panie 5—6 
w niedzielę i święta od 10 do 12. 

mmtćŁ, łłlica MM dr. li, ll i 
3896-2

KLINIKA CiWdiJtf ńddl&GfGH.
Operac. lecz. Elsktryczn, Masag,

Ordyn. 10—3 i 4—7.
Katowice, ul. 3 Maja 33,

TELEFON 1183.
na rogu placu Wolności obok 

apteki św. Elżbiety.

Dr. Ił. Grudziński
b. lekarz szpitala chorób 
wenerycznych 1 skórnych

Choroby weneryczne, skór­
ne i włosów.

Przyjmuje od 10—2 i 6—8. 
Panie 5-6. 3723-3

SOSNOWIEC, Kowalska^ m. Z(2p.)

01. ZAHORSKI
powrócił.

Or. K. TWfiO
choroliy skórna, włosów

1 weneryczne.
Analizy. Lampa Kwarcowa.

Przyjmuie 11—1 i 5—8. Panie 4—5 
w niedziele i święta od 11-2 p.p'

MaiaciiOłłsiiEga 3, parter.

KINO „ZAGŁOBA* Dziś! KINO „ZAGŁOBA'

Potężne arcydzieło podług głośnego romansu Paula Bourget 

jziEiHE i mm inr 
Wstrząsający dramat w 6-ciu nastrojonych aktach.

ANONS1 Od poniedziałsu 7-go stycznia 
„TRAGICZNY KARNAWAŁ"

ANONa!

UW M akcia ktiren riurjn sit i Besstji sudczas ESganiałaja narsasałd.

OD ADMINISTRACJI.
Cena przedpłaty ogłoszona dn. 29 i 30 grudnia 1923 

roku nie jest miarodajna.
Od 1-go stycznia r. b. przedpłata wynosi:

przy odbiorze w Administracji Mk. 1.600.000 
z odnoszeniem do domn , 1.900.000 
z przesyłka pocztowa „ 2.000.000
„ „ za granicą , 3.200.000

Uprasza się wszystkich p.p. prenumeratorów i kol­
porterów o możliwie niezwłoczne uregulowanie przedpła­
ty na miesiąc bieżący. Przedpłata podana w nagłówku 
obowiązuje tylko do dnia 10-go każdego miesiąca, po 
tym terminie zależnie od stanu waluty ulegnie zmianie.

Tych wszystkich p.p. prenumeratorów i kolporterów, 
którzy nie uregulują przedpłaty do dnia 10-go stycznia 
będzie obowiązywała nowa cena.

Na zasadzie uchwały Związku Wydawców CENY 
OGŁOSZEŃ będą obliczane w złotych polskich równych 
frankowi szwajcarskiemu.



J5K R A~ — nreozfpia n stycznia T9Z4 row.

Sytuacja w jakiej obecnie 
znajduje się przemysł i han- 
lel polski jest ciężka. Ruch 
landlowy ulega ogranicze­
niu, zastój wkrada się pra 
Arie do wszystkich dziedzin. 
Kupiec i przemysłowiec, przy 
stałym spadku waluty, któ­
rego tempa przewidzieć nie 
jest w stanie, nie może prze ­
proś adzić ścisłej kalkulacji 
i obliczając na zbyt niski, 
lub zbyt wysoki kuis dola­
ra czy franka, w zależności 
od tego osiąga zysk nad­
mierny albo traci. Kalkula­
cja przemysłowa i handlo­
wa oparta jest o waluty sta­
łe, mocne, ostateczna jed­
nak sprzedaż odbywa się 
zwykle w markach, na któ­
re kupiec lub przemysło­
wiec przerachowuje owe wa­
luty. Nie wiedząc jednak, 
jaki będzie kurs jutro, a 
pragnąc się przedewszyst­
kiem odkupić, t. j. nabyć 
tyle towaru, ile sprzedał, 
narzuca pewien procent na 
ewentualny spadek.

Ten właśnie brak moż­
ności przewidywania jutrzej­
szych cen stwarza najpo- 
datniejszy grunt dla wszel­
kiej spekulacji. Każdy ku­
piec prowadzi pewnego ro­
dzaju grę — straci lub za­
robi nadmiernie — wszyst­
ko zależy od tego, có bę­
dzie jutro. W tych warun­
kach zanika to, co nazywa 
się moralnością kupiecką, 
zanika również oszczędność 
w prowadzeniu przedsię­
biorstwa, szacunek dla pie­
niądza, rosną nadmiernie 
koszty administracji i po­
wodują znów wyższe ceny 
towaru.

Ceny rosną z dnia na 
dzień, rosną z powodu spad­
ku marki, niektóre artykuły 
produkcji'‘ przemysłowej ko- 

SoSnowiec, 6 stycznia, 

sztują dziś drożej, niż przed 
wojną.

A równocześnie przecięt­
ny spożywca w zwartej swej 
masie stanął dziś u kresu 
swej zdolności nabywczej. 
Przeciętne zarobki wynoszą 
dziś 25 proc, do 30 proc, 
przedwojennych. W ich ra­
mach ułożony budżet ma 
jedną najważniejszą pozycję 
— pożywienie. Wszystko 
inne musi zostać usunięte 
na plan dalszy, niejedno­
krotnie wykluczone. Wyso­
kie ceny towarów z jednej 
strony, z drugiej niskie za­
robki zamykają dla przemy­
słu rynek krajowy, na któ­
rym przedewszystkiem prze­
mysł powinien się opie­
rać.

Siła nabywcza społeczeń­
stwa sprowadzona Została 
do minimum i w tych wa­
runkach nic nie jest w sta­
nie pomóc aby nabywano 
cały szereg artykułów mniej 
niezbędnych.

Nabywca pozostaje bier­
ny, nie kupu|e i towar mu­
si zostać u kupca lub pro­
ducenta.

Wysuwa się więc pyta­
nie, czy przemysł nas roz­
porządza dostateczną ilością 
środków obrotowych, aby 
móc wytrzymać dłuższy za­
stój na rynku? Wiemy, że 
tak nie jest. Wszędzie da­
je się uczuwać dotkliwy 
brak gotówki, jest to natu­
ralny wynik inflancji. Już 
dziś jesteśmy świadkami o- 
graniczenia czasu pracy w 
poszczególnych gałęziach 
przemysłu. Środków obro­
towych jest brak i zbyt .za­
miera, bo rynek krajowy sta­
je się najzupełniej bierny. 
W tych warunkach stajemy 
wobec grozy przesilenia go­
spodarczego.

Sytuacja obecna jest cięż­
ka, InfUncja, która zuboży­
ła najszersze warstwy spo­
łeczeństwa, zaczyna obecnie 
dawać się we znaki prze­
mysłowi i handlowi, ni­
szcząc kapitał obrotowy i 
zamykając rynek wewnętrz­
ny dla zbytu.

W tych warunkach w in­
teresie przemysłu i handlu 
leży stabilizac a waluty. 
Prawda, że oicres stabiliza­
cji nie będzie w początkach 
swoich łatwy, że dużo cięż­
kich momentów z nim przyj­
dzie, że będziemy musieli 
przetrwać niejeden może 
kryzys, ale temniemniej tyl­
ko waluta o stałej wartości 
może Uzdrowić nasz słaby 
i chory organizm gospodar­
czy.

Również w interesie prze­
mysłu leży, aby towar był

Ustawa o naprawie skarbu
w ostatecznej redakcji, uchwalonej przez sejm.

W miejsce proponowanej przez 
rząd U6tawy o wyjątkowych peł­
nomocnictwach dla piez. Rzeczy­
pospolitej w zakresie sanacji skar­
bu, sejm uchwali! poniżej podany 
rrojekt ramowej ustawy o na­
prawie skarbu państwa i reformie 
walutowej:

Dla naprawy _ skarbu państwa 
i przeprowadzenia reforny walu­
towej postanawia się co nastę­
puje:

Art. I, punkt 1 a) podniesienie 
stawek podatków bezpośrednich;

b) przyspieszenie terminów 
płatności i uproszczenie postępo­
wania w podatku majątkowym, 
oraz zabezpieczenie skarbowi za­
płaty tegoż podatKu w gotówce, 
bądź w markach polskich, bądź 
w walutach Obcych;

c) przyspieszenie terminu płat­
ności podatku od kapitałów i rent.

d) przyśp eśzenie terminu płat­
ności należytości prawnych w b. 
zaborze austrjackim;

e) nieialiczanie na podatek 
przemysłowy dopłat uisźćzonych 
rta poczet tegoż podatku w po­
staci świadectw przemysłowych.

Punkt 2. Wprowadzenie zmia- 

dostępny dla przeciętnego 
spożywcy. Jeżeli dziś tak 
nie jest, to należy przy sta­
bilizacji waluty i cen doło­
żyć starań, aby uczynić go 
dostępnym, doprowadzić do 
poziomu siły nabywczej spo­
łeczeństwa, lub też siłę tę 
podnieść odpowiednio. W 
przeciwnym bowiem razie 
rynek krajowy pozostanie i 
nadal bierny.

Nad tym powinni zasta­
nowić się przemysłowcy i 
kupcy i odpowiednio do te­
go kalkulować ceny, starać 
się o bardziej oszczędną ad­
ministrację, o zmniejszenie 
kosztów własnych, — sło­
wem skończyć z tem roz­
przężeniem, jakie dziś' pa­
nu je.

Leży to w interesie prze­
mysłu, handlu i najszerszych 
sfer spożywczych.

Warszawa 5 strycznia 

ny stawek cehych stosownie do 
koniunktur gospodarczych.

3. Zaśtosowahie niezbędnyćhdla 
uniknięcia deficytu budżetowego 
oszczędności w gospodarce pań­
stwowej.

4. a) przekazywanie samorzą­
dom niektórych zadań i czynno­
ści, sprawowanych dotąd przez 
organa państwowe, z wyjątkiem 
szkolnictwa i oświaty, po za­
pewnieniu samorządom odpo* 
Wiedftich własnych źródeł docho­
dowych;

b) ustanowienie obowiązku po­
krywania przez samorząjy wy­
datków z wpł wów drogą ujęcia 
skarbowości samorządowej w 
ścisłe przepisy budżetowe i ra­
chunkowe.

5. Zaciągnięcie do Wysokości 
500 miljonów franków złotych 
pożyczek państwowych, którym 
mogą być nadatie specjalne u- 
prawnienia i gwarancje, niepołą­
czone jednak z wydzierżawieniem 
monopoli i kopalni państwowych.

6. Sprzedaż państwowych przed­
siębiorstw handlowo-przemysld- 
wyCh do łącznej wysokości 100 
miljonów franków złotych t wy­

jątkiem państwowych zakładów 
naftowych w Drohobyczu, pań­
stwowej fabryki związków azoto­
wych w Chorzowie i salin.

7. Dokonywanie bez narusze­
nia jednak yplywających zobo­
wiązującego prawodawstwa Cy­
wilnego praw osób trzecich, zmian 
w statutach, instytucji kredytu 
długoterminowego, jak również 
zmiany ustaw i statutów, względ­
nie nadawania statutów instytu­
cjom finansowo - państwowym, 
przedsiębiorstwom państwowym, 
oraz instytucjom przez państwo 
dotowanym, oraz tym, w których 
państwo posiada ulz^ał, a to w 
następujących kierunkach:

a) scentralizowania ich dzia­
łalności;

b) reorganizacji, mającej na 
celu osiągnięcia w ich gospodar­
ce najdalej idących oszczędności;

c) zapewnienia lokaty środków 
tych istytucji w papierach pań­
stwowych;

d) reorganizacji względnie łą­
czenia.

8. Ustalenie i wprowadzenie 
nowego systemu pieniężnego, o- 
partego na monometahźmie zło­
tym, a w szczególności polskiej 
jednostki monetarnej (ustawa z 
dnia 26 września [922 r. Dz. U. 
Nr. 83, poz. 740) oraz określenie 
i wypuszczenie środków płatni­
czych. mających moc zwalniania 
od zobowiązań.

9. Ustalenie relacji marki pol­
skiej do nowej jednostki mone­
tarnej.

10. Przerachowanie na nową 
walutę zobowiązań publicznych 
i prywatno-prawnych, oraz usta­
lenie sposobu i terrflinu ich spłaty.

11. a) ustalenie warunków li­
kwidacji polskiej krajowej kasy 
pożyczkowej;

b) powołanie do życia banku 
emisyjnego' na^łnocy specjalnego 
statutu jako banku akcyjnego z 
udziałem państwa, podlegającego 
nadzorowi państwa z zapewnie­
niem państwu wpływu na mia­
nowanie jego kierowników, u- 
dzielenie bankowi emisyjnemu 
uprawnień do emisji biletów ban­
kowych, będących prawnym środ­
kiem płatniczym i pokrytych co- 
najmniej w jednej czwartej do 
jednej trzeciej części złotem lub 
zapasem dewiz, lub walut nlepo- 
dlegających znacznym wahaniom 
kursowym, nadanie dokumentom 
tego banku charakteru aktów pu 
blicztiydh oraz' przekazanie mu 
w drodze alienacji majątku pań­
stwowego znajdu-ące >o się w 
posiadaniu P.K.K.P. jak również 
majątku skarbu, narodowego, tu­
dzież zawarcie z bankiem emi-

422.

Zresztą ani chirurg, ani przed­
stawiciele władz cywilnych badać 
go nie mieli prawa.

Stanisław Dutnay, odzyskawszy 
przytomność, - przypomniał sobie 
o wszystkiem, có zaszło. Roz­
myślał, badał i przekonał się na­
reszcie, że wpadł w zastawione 
na siebie sidła.

Gestem zażądał, by mu poda­
no walizę, w której miał pienią­
dze.

Podano mu znalezioną przy 
nim na wybrzeżu, w której po­
znał należącą do swego towarzy­
sza.

Według wszelkiego prawdopo­
dobieństwa, owa zamiana nie by* 
ła wynikiem błędu.

Misticot chciał pytać. Nakaza­
no mu milcżeniei

Wskazał, że chce pisać.
Wydany zakaź na to nie po­

zwalał.
Wokoło niego mówiono tylko 

po angielsku. Chirurg jedynie 

znał język francuski i mógł w nim 
poprowadzić rozmowę.

Łatwo pojmiemy, że biedny 
chłopiec, skazany na bezwzglę­
dne milczenie, dręczył się stra­
szliwie, stawiając sobie mnóstwo 
pytań nierozwiązanych.

Co się działo w zamku de Mal- 
noue podczas jego choroby?

Co robią Desvigtlies, Wlljaffl 
Scott i Trilby? Co się dzieje 
z siostrą Marją i panną Verriere, 
tak Strasznem zagrożoną meszczę 
ściem?

Co one myślą o nim? Czy nie 
biorą jego milczenia za zdradę?

jak on się wydobędzie z poło­
żenia, w jakiem się znajdował?

Wreszcie chirurg osądził, że 
chory, a raczej rekonwalescent 
może być badanym.

Powiadomił o tem urzędnika, 
mającego śledztwo prowadzić, 
ofiarując Się być tłumaczem w tej 
sprawie, co z wdzięcznością przy- 
jętem zostało.

Na pierwsze zadane sobie py­
tanie Misticot odpowiedział, iż, 
potrzebując udać się do Plymouth, 
skorzystał z towarzystwa jakiegoś 
podróżnego, z którym się w dro­
dze zapozna).

— W jakim celu przybyłeś do 

Plymouth? — pytał go urzędaiK.
— W celu widzenia się z pa­

nem Peterson.
— Znasz go więc?
— Nie, ale potrzebowałem wła­

śnie z nim zapoznać się.
— Jakiż interes miałeś do nie­

go? Tłumacz się jasnot
Chłopiec, nie mając potrzeby 

zachowywania tajemnic/j opowie­
dział w krótkości Cel swojej po­
dróży, a zarazem i objaśnienia, 
jakie pragnął otrzymać od pana 
Peterson.

Chodziło o zdemaskowanie wy­
stępnego człowieka, zbrodniarza, 
być może, który przywłaszczył 
sobie cudze nazwisko, jakiego 
nosić me miał prawa, nazwisko 
Arnolda Desvignes.

Jasność opowiadania młodego 
chłopca utrwaliła wiarę w urzę­
dniku, który go badał. Widocznie 
nie był on przemytnikiem ani-też 
żadną osobistością podejrzaną.

Nie było zatem powodu zatrzy­
mywania go dłużej — i urzędnik 
oświadczył Miśticofowi, że zosta­
nie wypuszczonym na wolność.

Mogę teraz napisać do Fran­
cji? — zapytał chirurga.

— Bezwątpienia.
— Uczynię to po zobaczeniu 

się z panem Fetersonem. Mógł- 
żebym dziś się z nim widzieć?

— Dziś... nlel Pora już na­
zbyt spóźniona; zresztą, potrze­
bujesz spoczynku. Obiecuję ci 
jednak pójść jutro do pana Pe­
terson, którego znam osobiście, 
i przyprowadzę go tu do ciebie, 
ponieważ nie pozwalam ci jeszcze 
podnosić się z ióż«a.

Uspokojony tą obietnicą, Mistl- 
cot noc przespał dobrze.

Nazajutrz — około jedenastej — 
wszedł do niego chirurg w towa­
rzystwie dżentelmena, w sędzi­
wym już wieku, o nader łagodnej 
powierzchowności.

— Pan Jerzy Peterson — rzeki 
lekarz — starszy z awuch braci, 
a przebywający obecnie w Ply­
mouth, raczył tu przyjść do cie­
bie, me dziećięl

Jerzy Peterson mówił po fran­
cusku.^

— Cóż chclałeś się dowiedzieć, 
mój chłopcze — zapytał — o pa­
nu Arnoldzie Desvignes, który 
był u nas inżynierem?

— Przedewszystkiem, czy ów 
pań Arnold Deśyignes pochodził 
z Blevel — odparł Misticot

— Tak, niezawodnie.
— Służył w wojsku?

— Przez roK jeden.
— Chciałbym, panu przedstaw 

wić — rzeki chłopiec — fotogra­
fię osobistości, o której mówimy, 
nieszczęściem jednak ta fotografja 
ukradzioną mi została wraz z wa 
lizą.

Peterson, otworzywszy konota- 
tnik, dobył zeń kartę, którą przed­
stawił Miśticofowi.

—• Nie jestże ten portret po­
dobny do tamtego? — zapytał.

— Ach! ten sam, panie... tę-^ 
sami — woła! mały sprzedawci 
medalików.

— Został ml on ofiarowany 
przez ifiżyni’ Arnolda Dfisvi- 
gnes, pracującego w naszych 
przemysłowych zakładach. Oto 
jego dedykacja na odwrotnej 
stronie — rzek) Peterson. — Ow, 
który przywłaszczył sobie jego 
nazwisko, a nie jest podobnym 
dó tego portretu, to prosty oszust 
bądź pewnym. Wskaźą cl na to 
jeszcze inne dowody.

— Inne dowody? — powtórzył 
chłopiec.

d. a n.
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umowy, ustalającej jego 
Mimunek do skarbu państwa, któ- 
iv nie może skorzystać z kredy­
tów w banku emisyjnym na po­
krycie bieżących .potrzeb admini­
stracyjnych.

12. Konwersję i konsolidację 
pożyczek i zobowiązań państwo­
wych.

13. Ustalenie jednolitych prze­
pisów ustawowych dla całego 
obszaru Rzeczypospolitej, odno­
śnie do lichwy pieniężnej i to­
warowej przez zmianę przepisów 
w dotychczas obowiązujących 
ustawach.

Art. II. Wykonanie postanowień

Przecież to takie proste..
(Felietonik.)

— Ach, jak to dobrze, że cię 
spotykam. Chcę zapłacić podat­
ki ze swego interesu 1 nie wiem, 
jak się do tego zabrać... Jakaś 
waloryzacja... klasyfikacja... zwar- 
jować wprost można. Czy nie 
wiesz przypadkiem, jak to się 
oblicza?

— Ależ to bardzo łatwo! Wy­
szukujesz na mapie miejscowość, 
w której mieszkasz, a następnie 
ze spisu statystycznego mm. skar­
bu informujesz się, do jakiej ka- 
♦egorji miejscowość ta należy. 
Następnie zdobywasz odpowied­
nie „obwieszczenie" miejscowego 
urzędu skarbowego i tam w kla­
syfikacji różnych wyzwolonych, 
szlachetnych i podłych zawodów 
odnajdujesz swoje punkty. Cyfry 
tam znajdujące się, służyć będą 
jako mnożna do dalszego wyli­
czenia.

Następnie zwrócisz się do War­
szawy, bo na prowincji nie mają, 
i sprowadzisz sobie „Monitora"...

— „Monitor", powiadasz? To 
coś w rodzaju korepetytora?

— Ależ nie, pismo! Organ u- 
rzędowy, w którym minister skar­
bu co dzień będzie ogłaszał war­
tość franka i ten kurs obowiązu­
je przez trzy dni. Uważasz: trzy 
dni, więc żebyś się nie pomylił 
i nie wziął starego kursu...

Ten „kurs" pomnożysz przez 
tę mnożną, com ci przedtem mó­
wił... no tę z „urzędu skarbowe- 
go“„ i do iloczynu dodasz pięć 
procent dziennie za spóźnienie.

—- Bój się Boga, człowieku! 
przecież to liczby wielorakie... 
procenty- reguła trzech... prze­
cież to już pozapominałem...

Furda! przypomnisz sobie. To 
nie takie trudne.

— A proszę ciebie, tam się 
dodaje jakieś punkty za żonę i 
dzieci ..

— Ależ nie! To przy oblicza­
niu pensji urzędników etatowych.

— A za cenzus naukowy, też 
nic?

— Naturalnie! To tylko dla 
kontraktowych pracowników po­
trzebne.

O la Boga, la Boga U Lecz 
dalej?

— Kiedy już to obliczysz (tyl­
ko się nie pomyl, bo ci potem 
karę doliczą) to z tem wszyst- 
kiem udasz się ponownie do „u- 
rzędu skarbowego" i poprosisz 
o „deklarację". Wypełnisz ją. 
Tylko ta trzecia rubryka, to nie­
potrzebna, to tylko tak sobie 
dia ścisłości... No i z tą dekla­
racją pójdziesz do kasy Tam po- 
stoisz ze trzy dni w ogonku za 
numerem, w który się zaopatrzysz 
u woźnego w sąsiednim budyn­
ku.

Jak cię wpuszczą do kasy, to 
idź najprzód na lewo do okien­
ka, to ci tam postawią na de­
klaracji numer. A potem pójdziesz 
do drugiego pokoju na prawo, 
tam ci przyłożą pieczątkę. A na­
stępnie już możesz zapłacić.

— A kwity dają, czy tak jak 
w telegrafie? 

art. I będzie przeprowadzone do 
dnia 30 czerwca 1924 r. drogą 
rozporządzeń prezydenta Rzeczy­
pospolitej, wydanych na podsta­
wie uchwał rady ministrów. Rów­
nocześnie z wydaniem rozporzą­
dzeń na podstawie i w granicach 
niniejszej ustawy, tracą moc o- 
bowiązującą przepisy dotychczas 
obowiązujących ustaw sprzecz­
nych z temi rozporządzeniami.

Art. Ili. Ustawa niniejsza obo­
wiązuje na całym obszarze Rze­
czypospolitej.

Art IV. Ustawa niniejsza wcho­
dzi w życie z dniem jej ogło­
szenia. (PAT).

— Dają, dają! Ale musisz na­
pisać w deklaracji, czy przyj­
dziesz sam, czy upoważniasz ko­
go do odebrania... bo to dopie­
ro następnego dnia wydają...

— Dobrze, mój drogi. Dzię­
kuję ci serdecznie, żeś mn e o- 
bjaśnił... będę próbował... chociaż 
nie wiem, czy mi się uda... Ale, 
powiedz mi też, czy to wszędzie 
takie prawa u nas obowiązują?

— Naturalnie! Tylko, że „Opie­
ka społeczna" ma trochę z tem 
więcej roboty...

— No, jakto?
— Ano, widzisz... to zrozumia­

łe... niejeden przy tem obliczaniu 
zalęknie się... przecież to chodzi 
o miljony... miljardy nieraz... to 
jak zacznie myśleć, a liczyć, to 
mu tam z natężenia obrączki na 
klepkach sfolgują i trzeba go po­
tem do Tworek,- bo się zmarnu­
je chłopisko....

— A do Kulparkowa nie przyj­
mują? Bo wiesz... w razie cze­
go... to...

— Wykluczone! Kulparków za­
rezerwowany jest tylko dla dy­
rektorów i referentów minister­
jum skarbu. Cóż chcesz? nic 
dziwnego... należy im się pewien 
przywilej, jako twórcom systemu 
fiskalnego...

— Prawda, prawda,„ słusznie-. 
No, żegnam cię już mój drogi... 
śpieszę do domu obliczać...

— Do widzenia, do widzenia; 
A nie zapomnij wziąć z sobą 
paszportu i świadectwa szczepie­
nia ospy!

— A to na co?! Paszport?!
— No, tak! Przecież musisz 

czemś udowodnić, że to się od 
ciebie należy, a nie od twojego 
konkurenta!

— No, dobrze! Ale ospa, po 
co?

— Po co? Bo jeśliś nie szcze­
piony dotychczas, to zapłacisz 
karę.
' — Wiesz co? że ta waloryza­
cja, to gorsza od ospy, — ale to 
minie pewnie kiedyś? prawda?

— E, uprzedzasz się, to tylko 
tak w początku ci się zdaje, a 
potem pójdzie, jak z płatka. Trze­
ba tylko rozróżnić franki złote od 
szwajcarskich i od ztotych pol­
skich, a przecież to takie proste...

Les.

Wieści ważne.
Rzym, 4-1 (PAT).

Mrozy i opady śnieżne trwają 
w dalszym ciągu. Około Varese 
zamarzło kilka jezior. We Flo­
rencji spad! znoyyu śnieg.

Waszyngton, 4-1 (PAT).

W miejscowości Peoria, w sta­
nie Illinois, straszliwy wybuch i 
powstały wskutek tego pożar 
spowodował liczne ofiary w lu­
dziach. Dotychczas do szpitali 
przewieziono około 80 rannych. 

Liczby zabitych jeszcze nie usta­
lono.

Paryż, 4 1 (PAT).
Szczątki sterowca Dixmuiden 

wyłowiono na poiudnie od San 
Marco. W pobliżu znaleziono 
również zwłoki dwóch członków 
załogi sterowca.

Dusseldorf, 4-1 (PAT).
Z obszarów okupowanych zo­

stało wycofanych siedem pułków 
piechoty. Wycofanie wojska od­
bywać się będzie wediug wska­
zówek generała Degoutta.

Londyn, 4-1 (PAT).
Reuter donosi z Doliny Królów 

w Egipcie, że po otwarciu dal­
szej komory grobowca Tutank- 
hameua znaleziono olbrzymi sar­
kofag, prześlicznej roboty.

Nowy Jork, 4-1 (nAT).
Pisma donoszą, że budynek 

redakcji „Fre.e Presse" w Tek­
sas, opadnięty został przez gru­
pę z 16-tu bandytów uzbrojo­
nych, którzy ciężko pobili na­
czelnego redaktora i jego zastęp­
cę, poczem uprowadzili ich ze 
sobą, a budynek redakcyjny, dru­
karnię i maszyny zdemolowali. 
Przyczyna napadu nieznana.

Rzym, 4-1 (PAT).
Od wtorku wzdłuż wybrzeża 

morza adrjatyckiego dają się od­
czuć trzęsienia ziemi. W wielu 
miastach utworzyły się rozpadli­
ny. Wśród ludności zapanowała 
panika.

Paryż, 4-1 (PAT).

Prezes ministrów Poincare o- 
statecznie zaasceptował tekst od­
powiedzi francuskiej na mętno- 
rjał niemiecki z dnia 24 grudnia 
1923 r. Metnorjał będzie w cią­
gu dnia dzisiejszego przesłany 
ambasadorowi francuskiemu w 
Brukseli, który go przedstawi 
rządowi belgijskiemu.

Rzym, 4-1 (PAT).
Medjolański dziennik „Ambro- 

sino“ donosi z Londynu, że rząd 
belgijski wystosował, wczoraj do 
Sofji ultimatum, w którem żąda 
niedopuszczenia do powrotu kró­
la Ferdynanda i protestuje prze­
ciwko potajemnemu wzmacnianiu 
armji bułgarskiej' oraz przeciw 
zarządzeniom bułgarskim prze­
ciw portom nad morzem Egej- 
skiem.

— „Rzeczpospolita" donosi, że 
decyzja p. Zamojskiego w spra­
wie ewentualnego objęcia przez 
niego teki ministerjum spraw 
zagranicznych należy oczekiwać 
przed niedzielą.

— W ministerjnm przemysłu 
1 handlu czynione są przygoto­
wania do przyjęcia ministerjum 
poczt i telegrafów.

Utworzoną ma zostać general­
na dyrekcja poczt i telegrafów. 
Generalnym dyrektorem będzie 
osobistość w randze wiceministra.

— Frank waloryzacyjny złoty 
na dzień 6 go b. m. ustalono na 
1,390,000 mk.

— Zarząd zrzeszenia lekarzy 
kasy chorych w Warszawie u- 
chwalił wszcząć strajk lekarzy, 
dentystów, z zachowaniem jedy­
nie dyżuru dla doraźnej i nie­
zbędnej pomocy.

— W związku z dorocznemi 
awansami wojskowymi zwołaną 
została w Warszawie specjalna 
komisja, mająca ustalić awans o- 
ficerów, których przełożeni uzna­
ją, że stopnie, uzyskane przez 
nich przy weryfikacji, są niskie, 
nieodpowiadające uzdolnieniom i 
kwalifikacjom danych oficerów. 
Na przewodniczącego tej komi­
sji powołany został generał Ol­
szewski.

Anglja uzna sowiety (?,).
Londyn, 5-1 (AW).

„Daily Herald" donosi, że na 

wypadek utworzenia rządu robo­
tniczego zostanie niezwłocznie do 
Moskwy wysłana nota z zawia­
domieniem o uznaniu sowietów 
de jurę. Równocześnie rząd so­
wiecki zostanie wezwany do 
rozpoczęcia rokowań o wzajem­
nych zobowiązaniach finanso­
wych. Mieszana komisja angiel­
sko-sowiecka zbada te żądania i 
przedsiawi je do zatwierdzenia 
rządowi.

Rząd niemiecki nstąpllwszy...
Londyn, 5-1 (AW).

„Times" piszę, że pod naci­
skiem ludności nadreńskiej rząd 
niemiecki ukazuje się coraz bar­
dzie) skłonny do zawarcia od­
rębnej umowy z Francją. Nad- 
renja ratuje się w ten sposób od 
separatyzmu. Przywrócenie rów­
nowagi w Europie w gruncie 
rzeczy umożliwiłoby nową przy­
jaźń francusko angielską. Należy 
zwalczać wszelkie .czynniki, nie­
przychylne dla Francji i Anglji.

Spadek tunta.
Londyn, 5-1 (AW).

Na giełdzie londyńskiej trwa 
od wczoraj ustawiczny spadek 
funta. Jestto największy spadek 
notowany od 2 lat. Koła finan­
sowe tłumaczą go wypływem 
kapitału angielskiego do Amery­
ki w obawie zmian, które wy­
woła stronnictwo robotnicze.

Ważne zaprzeczenie.
Paryż, 5-1 (AW).

Ponieważ prasa doniosła o ro­
kowaniach sowietów ze. specjal­
ną delegacja francuską, która 
miała przygotować szczegółowyZE ŚLĄSKA.

Waluciarze w zasadzce. 
Kilku krakowskich handlarzy wa­
lutowych, sądząc, że w noc Syl­
westra policja będzie mniej czuj­
ną, wybrało się do Katowic z 
pokaźną paczką dolarów, aby je 
tutaj spieniężyć. Na dworcu jed­
nakże zaopiekowały się walu- 
ciarzami organa kontrolne. Rewi­
zja dała oczekiwany rezultat, gdyż 
w posiadaniu handlarzy znale­
ziono przeszło tysiąc dolarów i 
wiel«i zapas franków szwajcar­
skich. •

Napad rabunkowy. Uzbro­
jeni w rewolwery bandyci na- 
padii wieczorem na ulicy w Ka­
towicach na pewnego kupća, któ­
remu zrabowali 550* miljonów 
mk. gotówki i kilka zwojów suk­
na.

Zgon starosty. Po długiej 
i ciężkiej chorobie zmarl w No­
wy Rok pierwszy starosta po­
wiatu lublinieckiego, Kazimierz 
Niegolewski w wieku 54 lat 
Zmarły urodził się w Niegolewie 
wojew. poznańskiem i pochodził 
ze znanei rodziny. Pradziad je­
go byłordynansem Napoleona w 
randze pułkownika i odznaczył 
się w ataku pod Sorro-Sierrą.

Nieszczęście kolejowe. 
Wskutek źle funkcjonującej zwrot­
nicy wykoleił się pod Mizero­
wem pociąg ■ osobowy. Maszy­
na z nasypu spadła do obok 
płynącej rzeki Kłodnicy, wóz ba­
gażowy zawisł na nasypie, a 
drugi wagon się przewrócił. Na 
szczęście nikt z ludzi nie po­
niósł szwanku.

Bezczelny napad rabunko­
wy. W jednym z ostatnich wie­
czorów wtargnęło do składu 
kupca Łomży w Rybniku dwuch 
uzbrojonych, bandytów, którzy 
zrabowali wielki zapas różnych 
towarów. Policja odnalazła część 

projekt traktatu, oficjalny komu­
nikat wyjaśnia, że rządowi fran­
cuskiemu nic nie jest wiadomo 
o tych rokowaniach.

Ferje seitnowe.
Warszawa, 5-1 (AW).

Konwent senjorów postanowił: 
W piątek 4 stycznia sejm głosu­
je w drygiem czytaniu nad usta 
wą o nadzwyczajnych pełno­
mocnictwach dla rządu w przed­
miocie naprawy skarbu państwa. 
Posłowie przemawiać mają krótko.

W sobotę dnia 5 stycznia o 
godzinie 12 w południe sejm 
załatwić ma rzeczoną ustawę o- 
statecznie w trzeciem czytaniu.

Potem sejm obierze się dopie­
ro 28 s ycznia, o ile rząd nie 
zażąda, ażeby zebrał się wcze­
śniej. Z przerwy tej ma rząd 
skorzystać, celem wprowadzenia 
w czyn otrzymanych nadzwyczaj­
nych pełnomocnictw.

Na porządku, dziennym w pią­
tek i w sobotę jest dodatkowe 
prowizorium budżetowe na czwar­
ty kwartał 1923 r., i prowizorjum 
budżetowe na pierwszy kwartał 
1924 r.

Komisja budżetowa sejmu bę 
dzie od 21 stycznia obradowa;.: 
dwa razy dziennie.

Buch na kolejach.
Warszawa, 5-1 (A W).

Po dwudniowej przerwie w 
komunikacji kolejowej podjęto na 
głównych linjach ruch osobowy 
Pociągi towarowe, które kurso­
wać będą w ograniczonej licz­
bie, przyjmować będą tylko tran­
sporty żywnościowe.

towaru u niejakiego Kubika w 
Kamieniu i poszukuje obecnI' 
jego wspólników.

• Z kraju.
Wielka afera cukrowa w 

Warszawie. Rozpoczęta rewi 
zja banku cukrownictwa w War 
szawie trwała dziś w dalszym 
ciągu. Wyniki dotychczasowe 
przynoszą ogtomną kompromita 
cję w pierwszym rzędzie banku 
cukrownictwa, któremu władzt 
zastkwestrowały wprost niepraw 
dopodobnie wielkie zapasy cukru. 
Niezależnie od tego u kilku pa 
skarży również konfiskował; 
kilkaset worków cukru.

Rewizje przeprowadzane na 
skutek wszczętych dochodzę,, 
przeciw bankowi cukrownicu. 
rozszerzono i na hurtownikó 
cukrowych, jako podejrzanych < 
uprawianie lichwy i magazync- 
wanie towarów.

Wielki proces komunisty 
czny. Dnia 15-go stycznia roz 
pocznie się w sądzie okręgowym 
w Wilnie rozprawa przeciwko - 
osobom oskarżonym o udział w 
akcji komunistycznej i o działa! 
ność na szkodę państwa.

Wezwano 120 świadków; o- 
skarżonych bronić będzie 22 ad 
wokatów. Rozprawa potrwa praw 
dopodobnie tydzień.

Burza w woj. wileńskim. 
„Dziennik Wileński" piszę: „O 
statnia burza, która szalała na 
terenie województwa wileńskiego 
i nowogródzkiego, wyrządziła po 
ważne spustoszenia w komuni­
kacji telefonicznej i telegraficznej, 
zwłaszcza w województwie no- 
wogródzkiem.
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Ogółem burza złamała lub 
przewróciła przeszło 5CiÓ słupów 
telegraficznych. Burza była w 
niektórych miejscowościach tak 
silna, że słupy złamała, nie — 
jak zwykle — przy ziemi, lecz w 
połowie słupa.

Państwo poniosło straty mil­
iardowe. Nowogródek przez 9 
dni był odcięty od komunikacji 
;eiegraflcżno'telefonicznej".

Połów fałszywych dolarów 
w Łodzi. Z powodu znacznej 
podaży walut óbćych w obrotach 
prywatnych nastąpiła W Łodzi 
znaczna depresja kursu dolara, 
która skłoniła wielu posiadaczy 
dolarów do zaofiarowania ich 
p. k. k. p.

W czasie Skupu dolarów fiin- 
kcionarjuśze p. k. k. p. zakwe- 
j.ijonówaii znaczną ilość fałszy­
wych banknotów 20-dolarowych. 
Ogólćftl skonfiskowano 80 sztuk 
fałszywych banknotów 20-dola­
rowych, podrobionych tak dobrze, 
że laik ńie zdoła ich odróżnić od 
prawdziwych.

Falsyfikaty składają się z dwu 
odrębnych części, między który­
mi specjalnie ułożone są nitki 
jedwabiu charakteryzujące ban­
knoty prawdziwe.

Najłatwiej rozpoznać fałszywe 
banknoty po zamoczeniu ich w 
gorącej wodzie,- gdyż rozpadają 
się na dwie części.

Wobec wykrycia tych falsyfi­
katów wśród czarnej giełdy pow­
stała panika.

Krwawa walka z bandytą. 
Aleja 1 Maja w Łodzi była wi­
downią krwawej rozprawy mię­
dzy bandytą a organami bezpie­
czeństwa.

Posterunkowy obchodowy za­
uważył w bramie domu Nr. 5 
Alei 1 Maja podejrzanego osob­
nika, który na żądanie wylegity­
mowania się począł uciekać, o- 
strzeliwując się ścigającemu go 
posterunkowemu.

Zaalarmowany strzałami po­
biegł z pomocą posterunkowemu 
przechodzący ulicą chorąży 4 
baonu sanltainego Bronisław 
Szarocki, który dogoniwszy ban­
dytę, ciął go szablą przez głowę, 
upadając równocześnie na zie­
mię.

Korzystając z oślizgnięcia się 
chorążego Szareckiego bandyta 
sztyletem zadał leżącemu dwie 
ciężkie rany w plecy.

Biegnący z pomocą przechod­
nie na widok strzelającego igra­
jącego sztyletem bandyty 
pierzchnęli.

Bandyta odrzuciwszy rewolwer, 
którego powtórnie nie miał już 
czasu nabić, skierował się w 
stronę Alei Kościuszki, gdzie 
wpadł na przechodzący patrol 7 
komisariatu.

Po dłuższej walce ręcznej u- 
dalo się niebezpiecznego bandy­
tę obezwładnić i rozbroić.

Jak się okazało przytrzymanym 
jest znany i dawno poszukiwany 
przez urząd śledczy bandyta, ma­
jący na swojem sumieniu 6 na- 
pagów, nazwiskiem Józef Mat- 
czak, bez stałego miejsca zamie­
szkania.

Proces „czarownicy*. We 
Włocławku rozpatrywana była 
sensacyjna sprawa o czary. Za­
mieszkała na przedmieściu Wło­
cławka Marjanna Dej owa strę- 
czyia dziewczętom, a przeważnie 
służącym kawalerów. .

Czyniła to w ten sposób, że 
te ostatnie składały u Dejowej 
części swej garderoby, jak np. 
staniki, halki, suknie, pończochy, 
koszule i L p. Oprócz tego De- 
jowa wyrywała im z głowy całe 
pasma włosów, nieraz do 3 ty­
sięcy sztuk t po tygodniu dziew­
częta te miały otrzymywać od 
niej upatrzonych przez siebie 
kawalerów, jako mężów. — O- 
czekiwania te trwały nieraz kilka 
tygodni i bez rezultatu i W tym 

czasie czarownica wyłudzała od 
nich coraz to inne części gardę* 
roby: wyrywała znowu Wiosy.

Aż nareszcie jedna z naiwnych, 
która w ten sposób postradała 
całą garderpbę udała się o po­
moc do policji. Po przeprowa­
dzeniu dochodzenia Sprawa zna­

lazła się na wokandzie sądu i 
sędzia nie obawiając się czarów, 
skazał „Czarownicę" Dejową na 
trzy miesiące więzienia

Spraw podobnych przeciwko 
tejże „czarownicy" znajduje się 
jeszcze kilkanaście.

NASZE SPRAWY.
Gospodarka miejska w Sosnowcu.

W momencie rozpoczęcia się 
róku nowego dobry- gospodarz 
tworzy bilans z gospodarki roku 
ubiegłego, celem zorientowania 
się w całokształcie swego ma­
jątku.

Taki rachunek ze stanu gospo­
darki za czas Ubiegły należy do 
obowiązków przedewszystkiem 
tych organizacji, które rozporzą­
dzają dobrem pubhcznem. War­
to też, aby ogół obywateli zazna­
jomił się z owocami pracy tych, 
których powołało do powiększe­
nia dorobku wspólnego.

Te względy kierują nami w tym 
wypadku, gdy poruszamy spra­
wę gospodarki miejskiej w Sos­
nowcu. .

Robimy to z tern większem za­
dowoleniem, że, mając okazję do 
zapoznania się ze stanem gospo­
darki w innych miastach, prze­
konaliśmy się. że Sosnowiec pod 
względem regulowania swych fi­
nansów i powiększania majątku 
może służyć na wzór dla innych 
samorządów.

Weszło w zwyczaj, w łonie za­
rządów miast w Polsce, że każ­
dy z nich rozsyła do innych ma­
gistratów budżety swego miasta 
i to właśnie służy za materjał do 
porównania wyników gospodaro­
wania poszczególnych samorzą­
dów miejskich.

Rzadko które miasto w Rze­
czypospolitej poszczycić się mo­
że dokonaniem takich inwestycji. 
Przyczyna tego zjawiska tkwi w 
ciągłej dewaluacji marki i wobec 
tego w niemożności ustalenia 
budżetu.

Zarząd miasta w Sosnowcu, 
mimo tych fatalnych warunków, 
w ciągu ostatnich dwuch lat, a 
szczególnie w roku ubiegłym do­
konał nielada sztuki na polu po­
większenia majątki; m ejskiego.

W ciągu wspomnianego okre­
su miast > zakupiło 2 domy: je­
den p Szklarskiego na Pogoni 
i drugi Wilka w Sielcu, pozatem 
plac przy ul. Wspólnej i Żytniej. 
Jeszcze poważniejszym dorobkiem 
jest wybudowanie monumentalne­
go gmachu szkoły miejskiej przy 
ul. Wawel i szkoły przy ul. Żyt­
niej, oraz domu dla nauczycieli 
przy tejże ulicy.

Czem jest w obecnych wa­
runkach wybudowanie gmachu 
szkolnego dowodzi fakt, że przy 
poświęcaniu szkoły, przy ul. Żyt­
niej delegat ministerjum oświe­
cenia podkreślił z naciskiem, że 
jest to pierwszy gmach szkolny, 
wybudowany w Polsce niepo­
dległej.

Wskutek niedawno zawartej 
umowy z elektrownią okręgową, 
miasto stało się właścicielem dzie­
siątej części akcji elektrowni, co 
obecnie przedstawia wartość oko­
ło tryljona marek.

Przejdźmy obecnie do projek­
tów zarządu miasta na rok bie­
żący i ewentualnie przyszły.

Przedewszystkiem zasługuje na 
uwagę sprawa budowy tramwa­
jów. Roboty wstępne rozpoczną 
się już w kwiemiu. Żałować tyl­
ko należy, że w budżecie mini­
sterjum kolei została skreślona 
pozycja na pokrycie kosztów wy­
budowania tunelu pod przejazdem 
katowickim. Będzie to wielką 
przeszkodą przy realizowaniu po-

Sosnowiec, 6 stycznia, 

łączenia tramwajowego z Szopie­
nicami.

W budżecie na rok bieżący 
przewidziana jest odpowiednia 
suma na przeprowadzenie kana­
lizacji. Przy okazji zaznaczyć na­
leży, że magistala kanalizacji bę­
dzie przeprowadzona od walco­
wni Milowice do Radochy z odno­
gą na ul. Aleję. Odnoga ta bę­
dzie wykonana kosztem obywate­
li i drobnych przemysłowców, 
mających swe zakłady przy tej 
ulicy.

Dla uzupełnienia obrazu gos­
podarki miejskiej trzeba wspom­
nieć, że po zamianach posiadło­
ści miejskich na parcele i teatr, 
wkrótce miasto prawdopodobnie 
uzyska drogą umów w pobliżu 
śródmieścia wielki plac na park 
miejski.

W ostatnich dniach zarząd mia­
sta, stosując się do ogólnej usta­
wy o waloryzacji, powiększył od- 
p wiednio podatki bieżące i za­
legle. Kasa więc miejska jest 
dość zasobna.

Krótko mówiąc, mimo ciężkich 
warunków gospodarczych w ca­
lem państwie, Sosnowiec nie uto­
nął w diugach i deficytach.

Na zakończenie pozwalamy so­
bie Wymienić nazwiska osób, sto­
jących na czele miasta, które bez 
przesady ma im wiele do za­
wdzięczenia

W zarządzie miasta poza prez. 
miasta inź. Michlem pracuje od 
lat kilku wicepr. Siluszek. Obok 
nich zajmują miejsce ławnicy 
pp.: ks. proboszcz szambelan 
Plenklewicz. Jerzy Wolf,, dr. Jan 
Baścik, dr. Pawełek i Józef Drze­
wiecki.

1 radzie miejskiej należy się 
uznanie. Dając poparcie zarzą­
dowi miasta, nie przeszkadzając 
mu w jego zamierzeniach, m mo 
różnic partyjnych, rada położyła 
wobec miasta zasługi rzetelnę.

Kronika.
Kalendarzyk.

Dziś Obj. P. 3 Króli. 

Jutro Lucjana. 

Wsch. słońca 8.14 

Zach. „ 3.50

6

Z kina „Zacisza* Dziś wy­
świetlana będzie 11 serja cieszą­
cego się oibrzymiem powodzeniem 
obraz p. Ł „Kto jest nr, 1?‘

Zagadka nurtująca publicz­
ność zmusza zarząd kina do 
wystawienia w najbliższych dniach 
serjt 5-ej dla tego też radzimy 
wszystkim zobaczyć dzfś serję 
4-ta. Na wczorajszem przedsta­
wieniu rozlegały się na widowni 
burze entuzjazmu i oznak zacie­
kawienia mniej cierpliwej pub­
liczności.

Osobiste. Zastępca kierow­
nika komisarjatu policji w Sos­
nowcu podkomisarz Leon Ziele­
niec przeniesiony został do szko­
ły na Piaskach na stanowisko jej 
komendanta.

Z koła przyjąć ół akademi­
ków. Tymczasowy zarząd koła 
przyjaciół akademików w Sos­
nowcu prosi za naszem pośred­
nictwem wszystkich tych, którzy 
mają listy składek członkowskich 
aby złożyli je na ręce prokurato­
ra p. Węgrzynowskiego.

Podziękowania. Koło opieki 
gimnazjum im. Staszica wyraża 
niniejszcm serdeczne podzięko­
wanie wszystkim paniom i pa­
nom, którzy raczyli wziąć udział 
w koncercie w dniu 16 grudnia 
roku zeszłego. Dochód brutto wy­
nosił mk. 117810.000, w tern 
naddatek od dyr. Żukowskiego 
mk. 4.800.000, wydatki wynosiły 
1500.000, czysty zysk marek 
116.31o.ooo.

— Zarząd chrześcjańskiego 
tow. dóbr, w Sosnowcu składa 
„Bóg zapłać" firmie Karczewski, 
Nowaka i ska za ofiarowane dla 
instyt. sierocych 410 kg. pszennej 
mąki i worek soli wartości 180 
milion mk.

Ważne dla bezrobotnych. 
Ze wzglądu na duże opady śnież 
ne i utrudnioną komunikację z 
powoduzas ynania 
torów kolejowych i dróg, staro­
stwo wydało polecenie magi­
stratom i gminom dostarczania 
ludzi do oczyszczania zasypanych 
arterji.

Ze sposobności tej powinńi 
skorzystać bezrobotni, zwłaszcza 
że kolei płaci b. dobrze.

Pobożne intencje. Tow. 
elektrotechniczne „Siemens" wy­
dało kalendarzyk kieszonkowy 
dla elektrotechników na rok 1924

W liczbie państw uwzględnio­
nych łaskawie przez zacną firmę 
figuruje i Polska, aż... z 12,248 
tysięcy ludności. Obok uwidocz­
niona L'twa, z największemi 
miastami... Wilno i Grodno.

Że oeranicżenie Polski do roz­
miarów... Saskiej Kępy leży w 
pobożnych życzeniach niemców, 
wiemy to już od czasu Beselera 
i nie dziwimy się wcale, ale 
czasby się zacząć liczyć z takim 
rynkiem zbytu dla „Śimensa", 
jakim jest Polska, i nie zrażać 
sobie niepotrzebnie kiijenteli.

Kontrola jatek. Przy prze­
prowadzanej Kontroli jatek mię­
snych w Dąbrowie stwierdzono, iż 
niemal wszystkie pod względem 
ńygieny pozostawiają wifele do 
życzenia.

Szczególną niech lujnością wy­
różniają się jatki przy ul. ulma- 
na, to też wszystkich właścicieli 
pociągnięto do odpowiedział tości.

Przy kontroli ujawniono także 
pobieranie wyższych cen za mię­
so i na winnych sporządzono 
protokuly.

Cukier dla członków tow. 
właścicieli n eruchomości. Sto 
warzyszeme właścicieli nierucho­
mości zawiadamia swych człon­
ków, że od poniedziałku 7 sty­
cznia do środy 9 stycznia wydaje 
w swym lokalu w Sosnowcu cu­
kier od godz. 10 do 12 w poi. 
i od 3 do 5 popoł. W czwartek 
zaś i piątek w tych samych go- 
dzinacn wydawany będzie cukier 
na Pogoni.

Z życia TKO. „Swłt*. Sek­
cja sceniczna przy TrtO. „Świt" 
odegra w niedzielę dnia 6 stycz­
nia 1924 roku o godzinie 7 i pól 
wieczorem w sali polskich związ­
ków zawodowych na Pogoni wy­
śmienitą komedję w 3-ch aktach 
p. Ł „Panna mężatka" przez J. 
Korzeniowskiego.

— Zarząd TKO. „Swft" zawia­
damia wszystkich członków sek­
cji chóralnej, iż w niedzielę dnia 
6 stycznia o godz. 10 i pół w 
sali polskich związków zawód, 
na Pogoni odbędzie się lekcja 
śpiewu.

Jasełka. Dziś w niedzielę w 
domu wychowawczym dla sierot 

przy ul. Zygmunta nr. 7 będą 
odegrane „lasełka" przez dzieci 
tegoż zakładu.

Akcje, dewizy, waluty no­
towania codziennie (urzędowa 
giełda warszawska) wysyła i po­
daję telefonicznie po uprzedniem 
porozumieniu się przedsiębior­
stwom przemysłowym i handlo­
wym, bankom, instytucjom Ajen­
cja Telegraficzna Wschodnia, od­
dział Sosnowiec Kołłątaja 3, te- 
łofon 184. Prenumerata codzien­
nych wiadomości ekonomicznych 
wyd. Ajencji Wschód. 3966 3

Wszystko się waloryzuje. 
Magistrat dąbrowski zwaloryzo­
wał ostatnio opłaty za ubój i 
oględziny mięsa w rzeźni miej­
skiej, waloryzując jednocześnie i 
tennutę dzierżawną.

To samo zastosowano do opłat, 
pobieranych za karty wstępu do 
rzeźni, które wynoszą 25 złotych, 
za trzy miesiące dla kupców ob­
cych, i lo złotych dla miejsco­
wych.

Przeniesienie komisarjatu. 
Trzeci komisariat policyjny,miesz­
czący się w domu „Piasta", przy 
ul. Ma’achowskiego w Będzinie, 
został przeniesiony do gmachu 
komendy powiatowej przy tejże 
ulicy.

Bluźnierstwo. Policja sos­
nowiecka spisała doniesienie na 
Henryka Hamydkiewicza, zam. 
przy ul. Dekierta 22, za bluz- 

■ nierstwo przeci w Bogu. Sprawę 
skierowano do podpr. 7 rewiru.

Kwiaty z cmentarza. Wła­
dze policyjne pociągnęły do od­
powiedzialności niejaką Marję 
DrygaUką z Pogoni za zabranie 
kwiatów z cmentarza.

Kradzież maszyny do pi­
sania. Onegdaj z biura pań­
stwowego urzędu pośrednictwa 
pracy, przy ulicy Piłsudskiego, 
skradziono maszynę do pisania, 
wartości około pół miljarda m<-

Kradzieży dokonano w godz. 
popołudniowych za pomocą ot- 
drzwi wytrychem. Złodziej ulot­
nił się bez śladu.

O zwalnianie zbrodniarzy. 
Co pewien czas 6lyszy się, iż 
skutkiem przepełnienia aresztu i 
więzień, władze sądowe puszcza­
ją na wolność nawet większych 
przestępców, względem których 
zastosowano w pierwszej chwili 
ten środek zapobiegawczy.

Ostatnio duże poruszenie, 
zwłaszcza między fukcjonarjusza- 
mi policji, wywołało zwolnienie 
z więzienia opryszka, oskarżone­
go o udział w zamordowaniu, 
przodownika policji Gajka.

Podobnvch wypadków było 
już w Zagłębiu kilka i zdaje się 
iż władze wyższe nie powinny 
tolerować podobnych faktów ka­
żdy bowiem z wypuszczonych z 
więzienia do chwili rozprawy są­
dowej, nic innego nie będzie ro 
bił, jak tylko kradł lub zabijał, w 
najlepszym zaś razie rozpocznie 
grasować w innej miejscowości.

Radykalne tępienie morderców 
odbywa się również dość łagod­
nie.

Gdy świeżo rozplakatowanie 
ogłoszenia wieszczą, iż pod st|d 
doraźny idzie się nawet za 
należenie do szatki bandyckie, 
u nas morderca, który w zwie­
rzęcy sposób zamordował mało­
letniego chłopca z niewiadomej, 
przyczyny umknął sądu doraź . 
nego.

Czyż w tych warunkach mo­
żna się dziwić, źe złodziejstwa, 
i napady bandyckie przybierają 
tak wielkie rozmiary.

Choroby zakaźne w powie 
cie. W powiecie będzińskim za­
notowano następujące choroby 
zakaźne za czas od 23 grudnia 
do 29 grudnia ub. r.

W bosnowcu — 3 wypadki 
duru brzusznego, 2 płonicy, 2 
błonicy i 2 gruźlicy.
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podczas 
polskiego

W Dąbrowie — 2 wypadki 
błonicy, 2 zapalenia opon móz­
gowych, 2 odry, 4 gruźlicy. •

W Zawierciu — 1 wypadek 
duru brzusznego, 2 płonicy, 1 

, błonicy i 1 gruźlicy.
Odkażono w tym okresie cza­

su 14 mieszkań.

Ceny tytoniu w przyszłym 
tygodniu. Na przyszły tydzień 
od poniedziałku, kurs franka zło­
tego dla wyrobów tytoniowych, 
wynosić będzie, jak to ogłoszono 
wczoraj, 1 280,000 marek. Wed­
ług tego zatem, od poniedziałku 
przeliczać należy ceny tytoniu i 
papierosów.

Niektórzy trafikanci, nie mając 
jasnego pojęcia, co to jest frank 
złoty wogóle, wykalkulowali so­
bie, że od poniedziałku będą po­
bierać ceny za tytoń według 
piątkowego kursu franka szwaj­
carskiego na giełdzie warszaw­
skiej, który wynosił wczoraj 
1.386 000.

Łatwo sobie Wyobrazić zamie­
szanie i awantury, jakieby pow­
stać mogły. By temu zapobiedz, 
podkreślamy raz jeszcze, że 
podstawą obliczeń tytonio­
wych jest frank złoty, któ­
rego kurs ogłaszany jest co 
piątek, ale który nie jest fran­
kiem szwajcarskim.

Wezwanie do Dowborczy­
ków. W 1918 roku, 
rozformowania 1-go 
korpusu, sztandar 3-go pułku 
strzelców, ażeby nie dostał się w 
ręce niemców, został pocięty na 
kilkadziesiąt części i rozdany naj­
bardziej zasłużonym oficerom i 
szeregowym tego pułku. Po na­
staniu sprzyjających okoliczności, 
sztandar ten miał być ponownie 
zcalony i przekazany muzeum 
wojskowemu. Obecnie sprawą 
tą zajmuje się grono oficerów b. 
3 pułku strzelców korpusu jen. 
Dowbora-Muśnickiego z b. do­
wódcą pułku, obecnie jenerałem 
Hajdukiewiczem na czele.

Wszyscy Dowborczycy, posia­
dający części tego sztandaru win­
ni je bezzwłocznie przesłać pod 
adresem:

Warszawa, ul. Hoża nr. 62 m. 
18, porucznik-rez. Witold Batkis; 
pod tym też adresem należy kie­
rować wszelką dotyczącą tej 
sprawy korespondencję.

Podziękowanie JaponjŁ Pre­
zes komitetu .Dzieci polskie 
dzieciom Japonii* otrzymał za 
pośrednictwem poselstwa japoń­
skiego list ministra Japonjl p. 
Sato, w którym tenże, głęboko 
wzruszony żywą sympatją, oka- 
zanę raz jeszcze przez dzieci 
szkół polskich, które chcąc 
przyjść z pomocą dzieciom ja­
pońskim, poszkodowanym przez 
katastrofę, zebrały wśród siebie 
2.150 dolarów, wyraża wspom­
nianemu komitetowi w imieniu 
rządu japońskiego najgorętsze po­
dziękowanie za wysoki ten do­
wód szlachetnych uczuć, które 
bezwątpienia wzbudzą podziw i 
wdzięczność całego ludu Japonji.

Waloryzacja. Od dn. 1-go 
stycznia została wprowadzona 
waloryzacja podatków, danin i 
opłat W ten sposób skarb o- 
trzymywać będzie pewne stałe, 
niezmniejszające się wartości od 
npiuSniitW.

W dziae podatków pośrednich 
zastosowana została prawie bez 
zmiany, jedynie z małą podwyż­
ką, skaa poprzednia przeliczona 
na frapd złote.

Wpłacając podatek, należy su­
mę, wyaźoną we frankach, prze­
mnożyli przez obowiązujący w 
dniu wpłaty kurs waloryzacyjny 
franka złotego, aby otrzymać su­
mę marek, które należy uiścić.

Kurs waloryzacyjny franka zło­
tego każdy może b. łatwo ustalić, 
jest nim bowiem kurs franka zło­
tego, ogłoszony w cedule giełdo­
wej na dwa dni przedtem.

Zwracamy przytem uwagę za­
interesowanych, że „Iskra* po­
daję kursy giełdowe dopiero na 
drugi dzień, a więc kursem wa­
loryzacyjnym w dn. naprz. 9bm. 
będzie kurs franka złotego, ogło­
szony w „Iskrze* z dnia po­
przedniego, tj. z dn. 8 bm.

Na Modrzejowskiej. — Co 
słychacz?

— Szedem pięćset.
— Uj, to pański zygarek sta­

nął w południe.
— Tera juś Jest oszem.
— Ny, ny. Widacz gorączka 

pod wieczór sze podnoszy. Ja na 
to nie dochtur.

Może kto inny.

Kradzież złotego pierścion­
ka. Do komisariatu policji w 
Sosnowcu zgłosiła się wczoraj p. 
Felicja Kopczyńska, zam. przy ul. 
Dęblińskiej 1, z doniesieniem, że 
w czasie sprzątania w mieszka­
niu położyła pierścionek złoty z 
brylantem do pudelka. Po pe­
wnym czasie, gdy zajrzała do 
pudełka, pierścionka już nie by­
ło. Wysokość straty wynosi 1 
mlljafd mk. Poszkodowana nie 
podejrzewa nikogo o popełnienie 
kradzieży.

Z sądu. Wczoraj sąd okręg, 
w Sosnowcu rozpatrywał między 
innemi sprawę Franciszka (syna) 
i Franciszka (ojca) Baciów z 
Żychcic, oskarżonych o przy­
właszczenie sobie słupa tele­
graficznego, przewróconego przez 
wiatr. Okazało się, że Bacia 
(ojciec) usunął słup, leżący na 
drodze, gdyż przeszkadzał on 
przejeżdżającym wozom. Sąd 
ogłosił wyrok uniewinniający.

Śmiertelny wypadek. Ma- 
szvnista, Antoni Moriań, prowa­
dząc pociąg z piaskiem na ko­
palnię Paryż, spostrzegł na za­
kręcie pociąg, idący naprzeciw.

Ponieważ przestrzeń, dzieląca 
obydwa pociągi, była mata i 
Mortoń sądził, iż musi nastąpić 
zderzenie, dał przeciw parę, sam 
zaś zeskoczył z parowozu.

Skutkiem gołoledziMortoń przy 
wyskakiwaniu poślizgnął się i 
wpadł pod parowóz, ponosząc 
śmierć na miejscu. Zmarły osie­
rocił żonę i troje dzieci.

Zwłoki przewieziono do tru­
piarni szpitala św. Barbary.

Pożar. W nocy z piątku na 
sobotę, o g. 12 m. 45 po półno­
cy wszczął się pożar w biurze 
kasy chorych w Sosnowcu przy 
ul. Kołłątaja 17. Pożar powstał 
wskutek zapalenia się podłogi 
od węgla z pieca kaflowego. O- 
gień zauważyli w porę przechod­
nie i zaalarmowali straż ognio­
wą, która ogień stłumiła w za­
rodku. Straty nieznaczne.

Kradzieże. Kronika policyjna 
zanotowała onegdą; następujące 
wypadki na wsi: Michalinie 0- 
minik, służącej, nieznana kobieta 
skradła kosz z pierzem, gardero­
bą i bielizną.

—Wsklepie p.Wolskiego przy 
ul. Modrzejowskiej niejaki K. 
M. dopuścił się kradzieży butel­
ki likieru wartości 9 miljonów 
mk.

—- Spisano doniesienie na A- 
leksandra Czechowskiego za u- 
sitowanie kradzieży żelaza z wa­
gonu na stacji Sosnowiec.

Co kradną? Z warsztatu bla­
charskiego Bernarda Pełki przy 
ul Długiej 22 w Sosnowca zło­
dziej skradł 5 pralek, wartości 
13 mil. mk.

— W fabryce Dietla w Sos­
nowcu jeden z robotników skradł 
smar, wartości 40 tys. mk.

— Piotrowi Paluchowi na Pla­
skach skradziono 5 kg. mąki, 
wartości 800 tys. mk.

— Na stacji w Sosnowcu A- 
damowi Kobzińskiemu skradzio­
no portfel z 3 mil. mk.

— Janowi Grzance, Dąbrowa

* Kino „SFINKS" Ś Od «wartkn 3-go do 7-go 
włącznie

[ZŁO WIEK V PŁOWEJ KOLI‘
atrakcia cyrkowa w 8-mlB częściach.

. ..... ... . .. ----------------- ... ......... łiiacz świata.Sensacja ścinająca krew w żyłach w roli głównej największy
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Najwybitniejszy film polski ze „ZŁOTEJ SERJI“
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Sienkiewicza 3 skradzioao 2 in­
dyki, wartości 13 mii. mk.

— Marcinowi Stroiwąsowi w 
Strzemieszycach skradziono 2 gę­
si i 2 indyki, wartości 60 mil. 
mk.

— Ignacemu Łakomskiemu w 
Strzemieszycach skradziono 4 ku­
ry i 1 koguta, wartości 25 mil. 
mk.

— Joskowi Cyglerowl w po­
czekalni urzędu gminnego w 
Strzemieszycach skradziono pa­
kunek z bielizną, wartości 12 
mil. mk.

Kradzi że w mieście. ’ Zofji 
Gudowskiej w Dąbrowie, Krótka 
2 skradziono garderobę i obu­
wie, wartości 300 mil. mk.

— Janowi Zagórskiemu w Dą­
browie przy ul. 3 maja skradzio­
no garderobę i bieliznę, wartości 
110 mil. mk.

— Z mieszkania Jana Wacow- 
skiego, Sosnowiec, Sienkiewicza 
5 skradziono garderobę, war­
tości 270 miljonów mk.

— Joskowi Cebularzowi w 
Dąbrowie, Wesoła 17 skradziono 
w sklepie garderobę i artykuły 
pierwszej potrzeby, wartości 160 
mil. mk.

— Wiktorii Drybkowej w Dą­
browie. skradziono prosiaka, war­
tości 5 mil. mk.

Kradzieże na kolei. Na st. 
w Sosnowcu złodzieje skradli w 
nocy z jednego wagonu 2 bele 
filców.

CENNIK WĘGLA 
na pierwsza połowo smznia 1924 r.

Zarząd Towarzystwa Górniczo-Przemysłowego 
„HRABIA RENARD" w Sosnowcu.

podaję do wiadomości odbiorców ceny netto franco wagon sortownia, które 
pobierane będą od dnia 1 do 15 stycznia 1924 r. za poszczególne gatunki i sor­
tymenty węgla, wysyłanego z kopalni do stacji, leżących wewnątrz, granic 

Rzeczypospolitej; Ceny podane są zasadniczo w markach za tonnę:

Gruby i kostka I 33.000.000
Kostka II 32.000.000
Orzech I 30.000.000
Orzech II 27.000.000

Orzech III 24.000.000
Pospólka I 0|80 23.000.000
Grysik 22.000.000
Miał bez grysiku 8.000.000

UWAGI: A) Wymienione Towarzystwo za płukane gatunki 
węgla doliczać będzie do powyższych cen zasad­
niczych 10% dodatek.

B) Wszystkie wyżej wyszczególnione ceny podane 
są bez podatku państwowego, oraz bez opłat ko­
munalnych od wysłanego węgla. Podatki i opłaty 
te, a również podatek stemplowy od umowy i od 
rachunku obciążają całkowicie odbiorcę. Należ 
ności z tego tytułu wypływające będą podawane 

3958 w rachunkach.

• • •

Z rtmiDtitaowtara— flUuulu II UgU 8B GuuUunUw.

Z chaosu stosunków, które pa­
nowały z początkiem ubiegłego 
roku w tutejszym urzędzie pocz­
towym na tle braku odpowied­
niego pomieszczenia, niedosta­
tecznego wyposażenia urzędu te­
go w potrzebny personel do 
wykonywania służby i' przede- 
wszystkiem brak dostatecznej 
kontroli, sprężystego i umiejętne­
go kierownictwa tego urzędu, 
wyłoniia się nareszcie przy no­
wym roku* i dla sosnowiczan na­
dzieja nowego porządku, dającego 
nam pewność, że u ząd ten, dzię­
ki staraniom prasy, sfer handlo­
wych i przemysłowych został 
tak zmodyfikowany, iż zdoła ob­
służyć nasz wysoce rozwinięty 
przemysł i handel.

W stosunkach tut urzędu za­
szły zmiany na lepsze. A więc: 
zmiana lokalu na odpowiedni, 
stopniowe powiększenie personelu 
ulepszenie lokalnych stosunków 
służbowych i co najważniejsza 
zmiana kierownictwa, które objął 
człowiek energiczny i zapobie­
gliwy.

To wszystko uzyskaliśmy w 
drugiej połowie ubiegłego roku, 
Nowy rok przyniósł nam dalsze 
rozszerzenie i ulepszenie sposobu 
wykonywania służby w tut. u- 
rzędzie, gayż z dniem 2 stycznia 
otwarto drugie okienko do na-

i
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PRACOWNIA KUSMIERSKA [ 
wykonywa wszelkie roboty w zakres kuśmierstwa wchodzące. 
Futra męskie i damskie, żakiety karakułowe i fokowe, szale lisy & 
wszelkie kołnierze i mufki, podtug najnowszej mody, czapki futrza- « 
ne iwsżelkie reperacje przeróbek uskutecznia się szybko i starannie.

2 M. ROZENTAL 
Spłowieć, ul. Modrzejowska 8, w poiiwórze, parter. |



,1 S R K A" — niedziela 6 styczniaa 1924 roku.

GAZETA
BANKOWA
DWUTYGODNIK EKONOMICZNY

przynosi prócz bogatego działu Teoretycznego, naj­
świeższe wiadomości o nowych emisjach akcji i wa­
runkach subskrypcyjnych, Walnych Zgromadzeniach, 
wypłacie dywidendy i t.p. wszystkich Banków i Spó­

łek Akcyjnych w Polsce. 572

Kwartaba 'prenumerata

6 złp.
Adres Wydawnictwa:

LWÓW, Podwale 3.

dawania pieniędzy w gotówce, 
oraz drugie okienko do nadawa­
nia listów poleconych.

Ulepszenia te zawdzięczamy 
usilnym staraniom kierownika tut. 
urzędu p. Feiiksa Pietrasińskiego, 
i.tóry pod tym względem nie 
• /.czędzi zabiegów i pracy, które 
, rzedstawione w należytym świetle 

poparie należytemi argumenta- 
iii znalazły przychylne przyjęcie 

u władz.
Prasa, która od szeregu lat na 

swoich łamach rozpatrywała nie­
korzystne stosunki urzędu pocz- 
lowego oraz jego działalności, 
domagając się ciągłej zmiany na 
lepsze, grożąc nawet z tej przy­
czyny interpelacją w sejmie, mo­
że się obecnie poszczycić sukce­
sem, który ze szczególnym za­
dowoleniem podajemy do wia­
domości naszych czytelników.

Z teatru.
Dziś po południu bawić się 

ędziemy figlami kapryśnej „Ki- 
ki“. Początek godz. 4.

Dziś wieczorem — afisz za­
powiada aż dwie sztuki i to naj- 
epsz ch doby obecnej literatów: 
Przybyszewskiego i Nicodemie- 
go. Rozpocznie wieczór „SwiU 
dzień... noc...", zakończy wieczór 
Przybyszewski swoim dramatem 
„Dla szczęścia".

Zwraca się uwagę publiczno­
ści. że z chwilą uderzenia godz. 
8-ej kurtyna będzie podniesiona, 
a to ze względu na ilość aktów, 
których przesunie się sześć. Ko­
niec o godz. 11.30 wiecz.

Poniedziałek — Dąbrowa 
Przybyszewskiego: „Dla szczę­
ścia" — w wykonaniu artystów: 
p. p. Topolskiej, Mrowińskiej, 
Vorbrodta (grającego gościnnie— 
artysty sceny wileńskiej) i Tań­
skiego, który zarazem wyreżyse­
rował tą sztukę. Początek, go­
dzina 8-ma.

Czwartek — Sosnowiec — 
przedstawienie popularne po ce­
nach do połowy zniżonych. A- 
bonament ważny-bezprocentowy,

„Ten, którego biją po twa­
rzy" wkrótce wejdzie u nas na 
repertuar. Obecnie praca wre, ce­
lem należytego przygotowania tej 
świetnej sztuki Andrejewa. Będzie 
ona wystawiona wspaniale za­
równo pod względem dekoracyj­
nym, jak i' artystycznym. Trudne 
zadanie reżyserskie spoczywa w 
ręKach Romana Tańskiego.

Ofiary.
Wzamian powinszowań nowo­

rocznych złożyli bezpośredni o 
do kasy chrześc. tow. dóbr, w 
sosnowcu: Zakłady przem. włó­
kienniczego U. G. óchon 75 mil­
jonów, pracownicy tow. „Hr. Re­
nard" 39 mii. 195 tys. Wilhelm 
Schon 3o mi!., Włodzimierz Schon 
20 mii., personel kancelaryjny 
PKKP 14 mil., 671 tys. J. Baue- 
rertz 10 mii., z listy ofiar p. A. 
Szeligowskiego 3 mil., 980 tys.. 
Aniela i Kazimierz Wosińscy 3 
mii., C. Truszkowscy 3 mil, Z. 
Lewartowski 2 mil, dyr. W, )e- 
chalski, Fr. Podiawski, W. Mro­
żek po 1 miljonie marek.

— Nr. 460 11 i 111 oddział 
szkoły powszechne, w Dańdówce 

nauczycielka na biedne sieroty 

w Granicy składają 1.850 tys. 
mk.

— Bezimiennie na chorą żo­
nę p. Ziemby mk. 5 miljonów.

— Ofiara na schronisko dla 
dzieci w Granicy. Zebrane na 
wieczorze sylwestrowym i złożo­
ne na ręce starosty A. Trzcińskie­
go mkp. 46.3oooooo

Wieści z województwa.
Zabójstwo w wieczór syl­

westrowy. W wieczór sylwe­
strowy w restauracji „Victorja“ 
w Częstochowie, właściciel ma­
jątku Madalin. Kazimierz Górski 
w czasie sprzeczki z majorem 
częstochowskiej straży ogniowej, 
jóżefem Żubrowskim dobył re­
wolweru i postrzelił Zubrowskie- 
go w brzuch. W drodze do szpi­
tala Żubrowski zmarł. Sprzeczka 
wynikła na tle dawnych tranza- 
kcji handlowych Górskiego z Żu­
rawskim. Zmarły pozostawił sze­
ścioro dzieci. Wypadek ten gło­
śnym echem odbił się w powie­
cie częstochowskim.

Przyjęcie noworoczne. W 
sali głównej zamku kieleckięgo 
wojewoda Mieczysław Bilski 
przyjmował w dzień Nowego Ro­
ku w południe życzenia podwój­
ne—noworoczne i jako solenizant 
w dzień swych imienin.

W imieniu licznie zebranych 
urzędników wicewojewoda dr. 
Kroebl w prz e m o w i e, skła­
dając staropolskie życzenia zdro­
wia, szczęścia i wszelkiej pomy­
ślności, zaznaczył, że wojewoda 
przez krótki czas urzędowania 
swego w Kielcach zjednał sobie 
ogólną cześć głęboką i sympa- 
tję szczerą swem obejściem przy- 
jacielskiem i jako wzór pracy go­
rliwej. Wręczoną przytem zosta­
ła do dyspozycji wojewody skro­
mna suma złożona przez urzę­
dników dla uczczenia jego imie­
nin.

Wojewoda w przemowie, dzię­
kując obecnym, wyraził życzenia, 
aby nadchodzący nowy rok, po 
ciężkim osresie ubiegłym, przy­
niósł ogólną ulgę i ziścił nadzie­
je upragnione dla dobra całej 
Rzeczypospolitej.

„Chleb głodnym dzieciom". 
Z inicjatywy p. prezydentowej 
Wojciechowskiej, powstał w War­
szawie centralny, ogólnokrajowy 
komitet pod hasłem: „Chleb gło­
dnym dzieciom", w celu przyj­
ścia z pomocą ochronkom, schro­
niskom i sierocfńcomdziecię które 
skutkiem drożyzny znalaziycym, 
się nagle w rozpaczliwem po­
łożeniu.

Dla uczynienia tej akcji jak- 
najszerszą i najskuteczniejszą, 
tworzą się obecnie we wszyst­
kich województwach osobne pod­
komitety wojewódzkie; te zaś or­
ganizują się oddziały powiaiowe 
i miejskie. Większe bowiem mia­
sta organizują się w osobne od­
działy, a mniejsze będą włączo­
ne do powiatowych.

Każdy podkomitet wojewódzki 
ma przyznaną całkowitą/;autono- 
mję.

Na czele kieleckiego komitetu 
wojewódzkiego stoją panie: hr: 
Augustowa Potocka i Ludwiko- 
wa Demblińska.

— Dla uczczenia pamięci ko­
chanej bratowej ś. p. Eugenji 
Sztranc składają mk. 10 miljonów 
na polski czerwony krzyż Zdzi­
sławowie Sztrancowie.

— Na sierociniec w Granicy, za­
miast życzeń noworocznych, pra­
cownicy elektrowni Huty Banko­
wej w Dąbrowie składają marek 
3.700.000

W Warszawie, już od 17.X1I 
1923 r. odbywają się zbiórki ty­
godniowe na „chleb głodnym 
dzieciom".

W województwie kieleckim 
dopiero po Trzech Królach bę­
dzie urządzony taki „Tydzień 
Sierocy"...

Jak widzimy, akcja to czysto 
społeczna i dobroczynna, której 
władzę przyrzekły swą pomoc i 
poparcie.

Okrom podkomitetu wojewó­
dzkiego, będzie też funkcjonował 
jego oddział na miasto Kielce, 
który już tworzą energiczne kiel- 
czanki. ,

Przewodniczącą tego oddziału 
miejskiego je»t pani Teresa 
Kozarska.

Z funduszów uzyskiwanych 
przez zbiórkę, 80 proc, pozosta­
nie dla zakładów w obrębie wo­
jewództwa kieleckiego, zaś 20 
proc,' przekaże się do centrali w 
Warszawie.

Z prasy. W redakcji „Ga­
zety Kieleckiej" nastąpią nieba­
wem zmiany zasadnicze w kie­
runku i kierownictwie. Wydaw­
nictwo nabył kielecni związek 
kupców polskich, z panami Ko­
towskim, Marycińskim, Gabry- 
siewiczem i innymi, na czele, 
którzy będą wydawcami i akcjo­
nariuszami. .

„Gazeta Kieł." prowadzona bę­
dzie w duchu narodowym.

Dotychczasowy redaktor p. E. 
Massalski ustępuje zę swego 
stanowiska.

Hojna ofiara. Leon Baczyń­
ski, wł. dóbr Pisary (gm. Czy­
żów, pow. opatowskiego), ofia­
rował: a) 100 miljonów mkp. na 
odnowienie starożytnej katedry 
w Sandomierzu; b) 100 metrów 
ziemniaków dla szkoły rzemieśl­
niczej ks.ks. salezjanów w Za­
wichoście i c) 60 metrów żyta 
dła seminarjum duchownego w 
Sandomierzu.

Może ten szlachetny przykład 
zachęci innych, bogatych zie­
mian do ofiar na również nie­
zbędne cele 11

Cukiernia
O. Wuestechube

ULICA PIŁSUDSKiEGO 30.
Przyjmuje zamówienia na 

wszelkie wyroby w zakres 
cukiernictwa wchodzące, na 
wieczorki, bale, rauty i t. p. 
3945

Za uczynioną obrazą słowną 
i czynną pomocnikowi montera 
Wydziału Elektrycznego kopalni 
„Kazimierz* p. Zygmunta Pie­
chockiego składam na rzecz in­
walidów wojennych 50 milj. mk. 
3969 ST. KNO1HE.TELEGRAMY.

(Przez telefon.)

Zwrot w zapatrywaniach metr. Szeptyckiego.
Lwów 5 stycznia.

Ze Lwowa donoszą, że umiar­
kowane stanowisko metropolity 
Szeptyckiego w ostatnim konfli­
kcie w łonie partji trudowej po­
działał na t.zw. „niezawisłą gru­
pę" z pad znaku Petruszewycza 
bardzo deprymująco.

W kołach inteligencji ukraiń­
skiej przeważa obecnie opinja, że 
przez swoją obecną powściągli­
wość w ostatnim kryzysie w u- r_______ „
kraińskim komitecie narodowym nić sobie nadzieji, aby to jego 
metropolita ostatecznie zerwał „nawrócenie" na drogę jedynie 
stosunki z petruszewicowcami i rozsądną było stałem.

Białorusini i Ukraińcy łączą się 
sejmie przeciw Polsce!

Warszawa 5 stycznia,
Nową niespodzianką polityczna 

na terenie sejmowym, są konsza­
chty między ukraińskim a biało- 
skim klubem sejmowym, 
jak nas informują, między oby- 
dmowa klubami zawarty zosta- 
pakt polityczny co do wspólnego 
występowania w sejmie, a dla 
ujednostajnienia taktyki politycz­
nej na wszystkich ziemiach ru­
skich i białoruskich w Polsce 
zwołana być ma konferencja po­
słów obu klubów.

Jak się przedstawia liczba wychodźców 
żydowskich do Palestyny.
Warszawa, 5.1.

Jak się dowiadujemy z urzędu 
emigracyjnego liczba wychodź­
ców żydowskich z Polski do Pa­
lestyny wynosi —według danych 
jerozolimskiego departamentu e- 
migracyjnego — około 300 oób 
miesięcznie.

Liczba ta nie jest zupełnie do­
kładną, gdyż władze palestyńkie 
nie mogą często odróżnić wy­
chodźców, pochodących z Polski 
od rosyjskich. Władze te często

Wypędzanie żydów z Bawarji.
Wiedeń, 5 stycznia.

Władze bawarskie rozpoczęły 
na nowo masowe wydalanie ży­
dów z granic z Bawarji. Wyda­
lanie dotyczyło również i tych 
żydów, którzy posiadają obywa­
telstwo niemieckie.

W Norymberdzie otrzymało 
szereg rodzin żydowskich, pod­
danych polskich, zamieszkałych 
od 20 lat w Bawarji, nakaz na­

Lekarz-dentysta 3757

LttaaiŁ aiiflisinit. ma m
Pracownia zgbow sztucznych.
Przyjmuje od g. 2-ej do 7-ej p. p. 

(oprócz niedziel i świąt).
nlica Małachowskiego 16, II p. 

w SOSNOWCU.

bolszewickich 
obozu ukralń-

w najbliszym czasie zabierze się 
ze zdrową częścią społeczeństwa 
ukraińskiego do realnej pracy w 
kraju.

Motywy zmiany orjentacji me­
tropolity podobno przepisać na­
leży wzrostowi *• ’ * - *-••• 
tendencji wśród 
skiej emigracji.

Wobec znanej ____ _______
zapatrywaniach metropolity Sze­
ptyckiego, nie można jednak czy-

chwiejności w

Jak dowiadnjemy się, odbędzie 
się ona we Lwowie dnia 24 go 
lutego b. r„ a wezmą w niej 
udział także przedstawiciele par­
tji trudowej i radykalnej. 1 w tej 
nowej koalicji przeciw rządowi 
polskiemu maczał swe ręce dr. 
Petruszewycz, a doprowadził ją 
do skutku aż przez swych emi­
sariuszy w organizacjach amery­
kańskich. Ciche błogosławieństwo 
na to pobratymstwo wysłano też 
z Kowna.

przypisują wychodźtwu żydow­
skiemu z Polski ujemne zjawi­
ska, których źródłem są wychodź­
cy z Rosji.

Skutkiem tego pomieszania 
pojęń jest stosowanie represji 
wzgiędem emigrantów z Polski z 
powodu mylnego whczaaia ich 
w poczet wychodźców z Rosji.

Ostatnio wskutek starań kon­
sulatu polskiego w Jerozolimie, 
władze palestyńskie zaczęły ście­
le odróżniać wychodźców noi 
skich od 

tychmiastowego, terminowo o- 
kreślonego opuszczenia kraju, 
równocześnie zagrożono im kon­
fiskatą ich majątku. Żydzi ci od­
nieśli się do polskiego mlnister- 
jum spraw zagranicznych.

Kierownik ministerjum> P- Ber- 
toni polecił telegraficznie posło­
wi polskiemu w Monachjum in­
terweniować w tej sprawie u 
rządu bawarskiego.
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Warstawa, 5 stycznia.
Ustawa o pełnomocnictwach 

nadzwyczajnych dla rządu, zosta­
ła na dzisiejszem posiedzeniu 
sejmu uchwalona prawie jedno­
głośnie w 3-cim czytaniu.

Przyjęto również we wszyst­

Zgon posła ks. Lutosławskiego.
Warszawa, 5 stycznia.

Dziś, popołudniu nadeszła do 
sejmu wiadomość o śmierć! po­
sła ks. Lutosławskiego (z. 1. n.),

Wystąpienie Anglji.
Warszawa, 5 stycznia.

Agencja Reutera podaję do 
wiadomości, że rząd angielski 
zwrócił się do rządu polskiego i 
do rządów małej ententy, zapy­
tując, do jakiego stopnia zabo- 
wiązania Polski, Jugosławji i Ru- 
munji przyjęte przez te rządy w 
zamian za udżielone przez Fran­
cję tym. państwom pożyczki, ko- 
,;dują z prawem pierwszeństwa, 
usługującego aljantom dla fi­

Nowy sejm gdański.
■Gdańsk, 5 stycznia. Na przewodniczącego powoła- 

Nowy sejm gdański zblerze ny zostanie najstarszy wiekiem 
się na pierwsze posiedzenie poseł dr. Panecki (polak), 
prawdopodobnie 10 stycznia.

I Litwa próbuje po swojemu oplątać 
Polskę.

Warszawa, 5 stycznia.

W Berlinie otrzymano wiado­
mość z Rygi, jakoby istniał za­
miar zwołania w najbliższym 
czasie do Rygi łotewsko - litew­
skiej konferencji polityczno - go­
spodarczej. — Zdaniem niemiec­

„Białoruski komitet rewolucyjny".
Praga, 5 stycznia.

Przebywający w Pradze stu­
denci białoruscy zorganizowali 
niedawno „białoruski komitet re­
wolucyjny". Przy pomocy ko­
mitetu rewolucyjnego prowadzą 
białorusini usilną agitację anty­
państwową w grodzieńszczyźnie 
i w innych północno-wschodnich 
powiatach Polski.

Ze swej strony zorganizowały 
sowiety białoruską centralę re­
wolucyjną w Mińsku, skąd bez­
karnie prowadzona jest usilna

Podatek dochodowy od uposażeń 
służbowych.

Warszawa, 5 stycznia.
W związku z projektem usta­

wy w przedmiocie przepisów o 
państwowym podatku dochodo­
wym, obowiązującym na całym 
obszarze Rzeczypospolitej, zarzą- 
-zilo ministerjum skarbu, aby 

pobór podatku dochodowego od 
uposażeń służbowych, emerytur 
i wynagrodzeń, za najemną pra­
cę był w styczniu b.r. dokonany 
trybem dotychczas obowiązują­

Strajk w berlińskim przemyśle
metalowym.

Berlin, 5 stycznia.
(PAT) „Vorwarts“ donosi, że 

Prawie we wszystkich przedsię­
biorstwach, należących do zwią­
zku berlińskiego przemysłu me­

Posiedzenie sejmu. Rząd prowizoryczny w Meksyku.
kich 3-ch czytaniach prowizorium 
budżetowe za 4 kwartały 1923 
r. i rierwszy kwartał 1924 roku.

Następnie sejm przyjął projekt 
ustawy o ratyfikacji układu pol­
sko-niemieckiego z dnia 14 lipca 
1923 roku. (PAT.) 

który zmarł o godz. 2 min. 30 
popołudiiu w Drozdowie.

Ks. Lutosławski, jak wiadomo, 
był chory na szkarlatynę.

nansowych zobowiązań tych 
państw.

„Temps" podaję tę wiadomość, 
podkreśla przytim, że informacje, 
jakich lord Curzon zamierza za- 
siągnąć o warunkach pożyczki 
dla Polski, Rumunji i Jugosławji 
przedstawiają się na razie jako 
dyplomatyczna ankieta i, że sy­
tuacja może się zmienić zanim 
jeszcze Baldwin ustąpi miejsca 
nowemu rządowi.

kiej prasy konferencja ta oznacza 
pierwszy krok do zrealizowania 
litewskich planów, skierowanych 
przeciwko Polsce.

Na konferencji wspomnianej 
wznowioną ma być w pierwszym 
rzędzie sprawa unji gospodar­
czej między Litwą a Łotwą.

agitacia bolszewicko - separaty­
styczna na północno-wschodnich 
kresach polskich.

W grudniu ukonstytuował się 
w Pradze wspólny „komitet re­
wolucyjny" jako władza naczelna 
antypolskich agitacji sabotażo­
wych.

Rzeczą charakterystyczną jest, 
że białorusko-ukraińskie organi­
zacje zamierzają w najbliższych 
tygodniach oabyć pod okiem 
władz polskich legalną konferen­
cję polityczną.

cym według skali, która wynosi 
przy najniższym dochodzie, pod­
legającym podatkowi, 0.3 proc, i 
wzrasta odpowied io do wzrostu 
uposażenia do 28.5 proc. —Ska­
la ta ma zastosowanie również 
przy potrąceniu podatku od upo­
sażeń służbowych, emerytur i wy­
nagrodzeń za najemną pracę, 
wypłacanych w końcu grudnia 
1923, a należnych za miesiąc 
styczeń 1924 r.

Berlin, 5 stycznia.
Według doniesienia z aNowe 

go Jorku generałowie wojsk po­
wstańczych w Meksyku Mayco- 
te, Sanchez i Estrada oświadczy­
li w orędziu do narodu meksy­

Kanada grozi odłączeniem się 
od Anglji?

Londyn, 5 stycznia. razie gdyby uchwały ostatniej 
„Daily Graphlc" dowiaduje konferencji dominjów w Londy- 

się, że Kanada zdecydowaną jest nie w sprawie ochrony celnej 
odłączyć się od W. Brytanji w nie były przeprowadzone.

Bankrut litewski wygładza Kłajpedę.
Kowno 5 stycznia. dem dymisji ma być dokonana

„Echo kowieńskie" donosi, że przez sejm litewski redukcja bu- 
dyrektorjat klajpedrki podał się dżetu obszaru Kłajpedy 17 nu­
do dymisji, z wyjątkiem naczel- Ijonów na 4 miljony litów, 
nego dyrektora Gallusa. Powo-

Zniżki kolejowe dla urzędników 
utrzymane nadal.

Warszrwa, 5 stycznia. wem uposażeniem urzędników 
Zniżki kolejowe dla urzędni- będą nadal utrzymane w 1924 

ków państwowych, które miały roku w tej sa mej rozciągłość 
być zniesione w związku z no- jak w roku ubiegłym.

Złote guldeny gdańskie.
Gdańsk, 5 stycznia.

Senat gdański dał wybić 30 
sztuk 25-guldenówek w zlocie, 
które obecnie ofiaruje po 30 gul­
denów papierowych członkom 
sejmu gdańskiego, oraz innym 

••••••••••••••••••••••••••••••••••a**
! FABRYKA GILZ DO PAPIEROSÓW !

• i warsztaty mechaniczne dla reperacji maszyn do •
• pisania, liczenia i powielania. 3924-1 •

Przyjmuje się wszelkie reperacje i przeróbki wzmiankowych maszyn.
„ Zamiejscowym na żądanie wysyła się odpowiednich mechaników. „ 

! st. KROBAN, Wrm, 111. Ulmana 10. :
••••••••••••*•••••••••••••••••••••••• 
1" r,T"....

Wyrok w imieniu Rzeczypospolitej Polskiej.
Dnia 30-g0 sierpnia 1923 roku Sąd Pokoju w Żarkach, obecni 

sędzia pokoju Witkowski, Ławnicy Radosz i Rajczyk rozpatrzywszy 
sprawę z oskarżenia Aleksandra Hamerli i Franciszka Janowskiego 
o lichwę i na zasadzie art. 119 i 133UPPK. i art. 19 ust. z dnia 2 
lipca 1923 roku pozycja 449, postanawia: l)Aleksandra Hamerlę, lat 
34, syna Kazimierza i Albiny oraz Franciszka Janowskiego, lat 44, 
syna Sylwestra Marianny, gospodarzy — uznać winnymi, że dnia 
16 kwietnia r. b. w Myszkowie pobierali oczywiście cenę nadmier­
ną za słomę, spr edając caiy wagon po 3o tys. mk. za centnar i za 
takie podbijanie cen skazać każdego z nich ha miljon marek grzy­
wny, a w razie nieściągalności tej kary — trzy miesiące aresztu 
i po sto tysięcy marek opłaty sądowej. 2) Krótką treść wyroku na 
koszt skazanych ogłosić w dwu czasopismach wychodzących w 
Częstochowie i w Sosnowcu, oraz wywiesić na drzwiach ich lokali. 
3672 Za zgodność sekretarz sądu Duszek.

Wyrok w imieniu Rzeczypospolitej Polskiej.
Dnia 14 grudnia 1923 r. Sąd Pokoju w Żarkach na publicz- 

nem posiedzeniu w składzie sądziego Pokoju M. Witkowskiego 
i ławników: Skrobacza i Adamieckiego rozpoznawał sprawę z oskar­
żenia Szmula Bulwika o lichwę i na zas art. 53, «19 ustaw, z dn. 
2.V11-192O r. por. 449. postanowił: 1) Szmula Bulwika, lat 28, syna 
Herszlika 1 Rywki, piekarza z Koziegłów uznać winnym, że dn. 30 
październ. r. b. w Koziegłowach pobrał od Franciszki Biczakowej 
68 tys. mk. za 4 funty Chleba, a więc oczywiście cenę nadmierną 
i za to skazać go na trzy miljony marek grzywny z zaiflianą w ra­
zie nieściągalności jej-—na 1 miesiąc aresztu i oprócz tego trzysta 
tysięcy mk. opłaty sądowej; 2) skonfiskować od Szmula Bulwika 
na rzecz skarbu państwa wartość 4 funtów Chleba pytlowego, czyli 
68 tys. mk.; 3) na koszt skazanego ogłosić w czasopismach, wy­
chodzących w Częstochowie i w Sosnowcu krótką treść wyroku 
i wywiesić na jego piekarni w miejscu widocznem na przeciąg dni 
14-tu. _
3671 Za zgodność Sekretarz sądu Duszek.

talurgicznego, została wstrzyma­
na praca. Chodzi tu o około 
100 przedsiębiorstw, zatrudniają­
cych 130.000 do 140.0000 ro­
botników.

kańskiego, że złożą broń, jeżeli 
prezydent Obregcn ustąpi, izba 
i senat zostaną rozwiązane, a 
rząd prowizoryczny obejmą wy­
mienieni wyżej generałowie.

wysokim osobistościom. Ponie­
waż tych 30 sztuk będą prawdo­
podobnie unikatami, przypusz­
czać należy, że niebawem roz­
pocznie się nimi żywy handel.

Giełda.
WALUTY.

Warszawa, 5 stycznia. 
Dolary — 7.300.000. 
Frank złoty — 1.410.000

AKCJE

(w tys. marek polskich).

Bank Dyskontowy 15.600
„ HandL 13.500.
„ HandL i Przem. 4.000.
„ Powsz. Kredyt. 560.
„ Zachodni 7.600.
„ Zjedn. Ziem. PoL 3.400.
„ Zw. Sp. Zarobk. 17.000.
„ Zw. Ziem. 430.

Puls 2.100.
Chodorow 16.500.
Czersk 3.200.
Węgiel 20.500 (1), 21.000 (2);

23.000 (4); 24.000.
Modrzejów 37.500.
Norblin 5.000 (1); 9.000. 
Rudzki 9.000 (1); 10.000. 
Cukier 20.000.
Łazy 1.300.
Firley 2.300.
Cegielski 4.400.
Fitzner 32.000.
Lilpop 4.000.
Ostrowieckie 42.000.
Polski Lloyd 900.
Parowozy 2 700.
Pocisk 3.300
Starachowice 17.750.
Ursus 5.000.
Zieleniewski 48.000.
Borkowski 4.700.
Jabłkowscy 800. 
Żeglugą 850.

„ . VII 850.
Ćmielów 6,750. 7
Elektr. 8.200.
Kabel 3.100.
Klucze I. 4.250.
Polska Nafta 1.700.
Nobel 6.500.
Spirytus 13.500.
Tkanina 490.
Suchedniów 8.500.
Skory 350.
Synd. Roi. 9.000.
Habemusch 14.500.
Siła i Światło 2.875.
Przemysł Leśny 625.

Z powodu uszkodzenia lin. 
telefonicznej, dalszych de 
pesz z Warszawy nie otrzy­
maliśmy.

ś mmmii s

1Ś 1565 i: j
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Reklama
jest dźwignią handlu!
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Podaję się do wiadomości odbiorców energji elektrycznej, 
że z dniem 1 grudnia ub. r. na mocy orzeczenia Komisji Rozjem­
czej z dnia 4-X 1922 roku ceny energji i opłaty za dzierżawy 
liczników będą wynosiły:

Mkp. 213.000 za kllowatonoflzlne do światła.
„ 103.000 „ „ „ motorów,
„ 341.000 do 2.049.000 mk. mlBSlaczaie od rv-

czaitowvch żarówek o slla światła 13 do 100 Świec.
„ 341.000 do 1.578 000 rak. aleslatznle za dzier­

żawo liczników, o mocy 1|2 kW. do 1(T kW.

jednocześnie komunikuje się, iż w razie zwłoki w regulacji 
achunków, niezależnie od policzenia odsetek i prowizji wg. norm 
■edytowych miejscowych banków, należność zostanie dla wy­

równania strat przeliczona z uwzględnieniem różnicy cen, które 
będą w chwili faktycznej zapjaty. Pozatem podajemy do wiado-

oku podwyższenia cen, wydała nowe orzeczenie w przedmiocie 
I aryf prądowych i z chwilą uprawomocnienia się tego orzeczenia 

'ędą przez Elektrownię pobrane odpowiednie dopłaty.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w ZAGŁĘBIU DĄBR0WSK1EM SP. ARG.

955 w SOSNOWCU

'Klep spożywczy sprzedam. Wiado- 
J mość w adm. „Iskry* *. 3899-1 
Ytipię lub wynajmę osadę wolną 

lub większy ogród owocowy z 
abuduwaniami. Zgłoszenia piśmien- 
e Będzin Małachowskiego 36 Zer- 
cki. 3811-1

|Zrzemień Francisźek zgubił portfel 
*Vżóty z dokumentami, na ul. Mo 
drzejowskiej 4 go stycznia. Prosi o 
łaskawe zwrócenie do adm. .Iskry* 
w Sosnowcu. 396»

Franciszkowi Muszyńskiemu skra­
dziono książkę z Kasy Chorych 

wyd. przez fabr. Dietla. 3957 
Sitacka Helena zgubiła dowód oso­

bisty wyd. przez magistrat m. 
Sosnowca. 3943 3
Dadziadlik Stanisław zgubił legity-
* macje wyd. przez kop. .Czeladź". 

3939 
1M7 łady sław Baweł zgubił kartę po- 

bytu wyd. ua walcowni Hr. Re­
nard. 3952
łĄ/łcsowicz Jacenty zgubił dowód 
’’ osobisty wydany przez gm. 

Buszczynch pow. Pińv-ow. 39J5-3

ilka sanek sportowych sprzedam
1 ul. Kaliska 18 Sielce D. Cichy.

3904-1
100 akcji •Piast* sprzedam po 

i j pół miljona marek, wia- 
tuość adm. Iskry Sosnowiec. 3918-1

Sprzedam olemany, kozetki i mate­
race. Sosnowiec, Kołłątaja 10, ofi- 

vna 2 p. 3963

Do sprzedania okazyjnie: otomana 
pluszowa, siatki do łóżek meblo­

wych, dywaniki małe. Niemiecka 5, 
zakład tapicerski Ratajskiego. 3967 
Okazyjnie do sdrzedania różne me- 
” ble używane i drobiazgi. Wiado­
mość w adm. „Iskry*.  3968 
Cprzedam sanie i powóz, Sosno- 
'-7 wiec Małachowskiego 28. 3941-2 
Psa wilka tresura szkoły warszawsk. 

sprzedam Wiad. Piłsudskiego 60 
m. 9 Sosnowiec. 3906

Motor elektr? czny 5 koni prąd 
znfenny i wał transmisyjny 6 i 

pół metra z łożyskami, sprzedam: 
wiad. Będzin-Małobądz 68 Skulski. 

3954-3

Okazyjnie sprzedam duże futro 
męskie syberyjskie Konguru. Gra­

niczna 7. Rudny. 3950
Przyjmujemy w komis do sprzeda­

nia: garderobę,obuwia innerzeczy 
Wy prawiamy skórkina fntra i na obu 
wie. t-osnowiec Trzeciego Maja 19. 
Molicki. 3948

Posady i prace.
Zaofiarowane 25000 mk.za wyraz.

Potrzebna freblanka do dwojga^dzie- 
ci ewentualnie do/prowadzenia 

liczniejszego kompletu. Pożądane 
świadectwa. Oferty do adm. „iskry*  
ood nr. 136. 3864-1
Doszukuje nduczyciela-ki angielskie 
4 go Oferty iskra Dąbrowa dla „o- 
wiatowca*  3926-0
Potrzebne dziewczyny do roznosze- 

n a gazety .Iskra*  w Dąbrowie 
Wiadomość ,lskra“ Dąbrowa. 3923-2 
Kto poszukuje ubocznego iub stałe­

go zajęcia niechaj pis*.e  pod To­
ruń, skrzynka pocztowa nr. 4. (Na 
idpowiedź można dołączyć znaczek). 

3670-6

-oszukiwane I5OOU mk. za wyraz. |K_ _ _ _ _ _ _  .
Inteligentna, wykształcona panienka 
* poszukuje miejsca gospodyni do 
pojedyńczej osoby. Oferty składać 
pod „Sierotą*  Iskra Będzin. 

3902-1

Technik tńaszynowy, zdolny ry­
sownik z kilkoletnią praktyką war 
sztatową i biurową poszukuje zajęcia 

w godzinach wieczorowych. Łaskawe 
zgłoszenia do „Iskry*  pod „Technik.. 

3937-1

w z oddzielnem wejściem. Czynsz 
roczny. Wiadomość w Iskrze Sosno­
wiec. 3913-
łkAlody oficer poszukuje pojedyńcze- 
4’4 go pokoju w Będzinie. Może być 
przy rodzinie z oddzielnem wejściem. 
Warunki od umowy. Wiadomość 
w „Iskrze*  Będzin. 3933-2
Jest do odstąpienia pokój z kuchnią 

od zaraz. Można się dowiedzieć u 
rządcy tegoż domu ul, Karpacka 1 
(Kuźnica) każdodziennie w godzinach 
od 12-2 pop. 3953

Różne.
25000 mk. za wyraz.I

Nowa pracownia przyjmuje: palta 
kostjumy i t ceny przystępne, ro­

bota solidna Sosnowiec ul. Szenow- 
ska 12. 3910-1
IZażóa z pań chcąc się nauczyć 
4* prędko kroju i szycia będzie ła­
skawą zwrócić się do szkoły S. Sto- 
dołkiewiczowej Sosnowiec ul.Szenow- 
ska 12. 3611-1
riórniślązak góinik 40 lat poszuku- 

je na tej drodze panny lub wdo­
wy w średnim wieku w celu matry­
monialnym. Łaskawe zgłoszenia u- 
prasza się kierować do filji „Iskry" 
w Będzinie pod „Ożenek*.  3965 
IZuts kroju sukien bielizny, haft bia- 
“ ły i kolorowy Sosnowiec Kołłąta­
ja 11 Nowakowska. 3944
pracownia kołder przyjmuje zamó- 
4 w lenią z własnych i powierzonych 
materjałów oraz starą watę przegrę- 
plowywuji*,  Sosnowiec Aleja 32 róg 
Rudnej FurmanOwna. 3940
Zginął pies wilczur wabi się Bryś 

odprowadzić za nagrodą, apteka 
Rogowskiego, Małachowskiego 

3959-3
Nlauczycielka muzyki (fortepjan) z 

długoletnią praktyką udziela lekcji. 
Łaskawe oferty do adm. „Iskry*  pod 
„muzyka*.  3956-2
prancuskiej konwersacji pragnę po- 
4 bierać. Łaskawe oferty „iskra*  
Dąbrowa pod „Reginald*.  3936-2 
Spolni k do sprzedaży węgla wago­

nowo potrzebny. Wiad. w aam. 
„iskry*  Sosnowiec. 3953-3

Zgubione dokumenty.
15UUU mk. za w.yraz.

Korzystajcie z wielkiej wyprzedaży!
. W razie, gdyby ceny naszych towarów nie okazały się o 100 proc, tańsze od cen rynko­

wych lub towar nie byłby odpowiedni, przyjmujemy z powrotem i zwracamy natychmiast pienią­
dze. Towary wysyłamy bez zadatku po o.irzymaniu adresu. Dziesiątki tysięcy osób przekonało 
się, że najtańszem źródłem zakiyju jest nasza firma, dowodem czego świadczą tysiące listów, 
napływających z gorącemi podziękowaniami za solidność i taniość towarów.

Resztki na airanla 1 kostiumy.
Resztki nasze nadają się na śliczne męskie 

ubrania i kostjumy damskie. Resztki te są z mate­
riałów ubraniowych,' pierwszorzędnych fabryk, peł­
nej szerokości. we wszystkich kolorach.

Cena za 3 metry gat „A*  9,000,000 mk.
Cena za 3 metry gat. „B*  12,000,000 „
Cena za 3 metry gat „C*  15,600,000 „
Cena za 3 metry gat „D*  21,000,000 „
Cena za 3 metry gat. ,E*  27,900,000 „

Na żądanie klijenta dodajem/ pełny kom­
plet podszewki pod marynarkę, kamizelkę, spod­
nie, kieszenie i do rękawów po marek 5,500,000, 
7,000,000 i 8,500,000.

Polecamy po starych cenach bostony na 
czarne i granatowe ubrania. Boston I 3,500,000, 11 
5,700,000, III 7,500,000, i IV 9,000,000 mk. za mtr.

Materjały na mundury wojskowe, kolory 
granat, czarny i khaki po 3,500,000, 4,700,000, 
5,500,000 i 7,500.000 mk. za metr.

Materjały krajowe, bielskie i angielskie, bar­
dzo wysoki gatunek we wszystkich kolorach, ga­
tunek A 7,000,000,. gat. B 8,200,000, gat. C 9,500,000

Weloury na palta jesienne i zimowe czysto 
wełniane z lewej strony krata, pierwszorzędny ga­
nek po mk. 4,500,000, 6,000,000, i 8,500,000 za metr.

Resztki na kupony spodniowe.
Czarne tło w białe paski do ubrań wizyt, 

po 3,000,000 i 6,000,000 mk.
Kamgarnowe po 7,000,000, 10,000,000 i 

12,800,000 mk.
Struks specjalnie do konnej jazdy kolor 

wojskoWjr lub piaskowy. Cena za 1 metr najwyż­
szego gatunku 16.000.000 i 20.000,000 mk.

boiowB Bfliory.
Ubrania gotowe z dobrego modnego ma­

teriału we wszystkich kolorach najmodniejszych po 
20,000,000, 25,000,000, 28,000,000 i 30,500,000 mk.

Spodnie gotowe gat 1 5,000,000, 7,000,000, 
9,000,000 i 15,006,000 mk.

Spodnie do ubrań wizytowych czarne tło 
w białe paski po 5,000.000 7,500,000, 10,000,000 i 
15,000,000 mk.

Spodnie „Struksy*  do konnej jazdy po 
18,000,0ou, wyższy gatunek 20,000,000 i 25,000,000.

Palta—jesionki z dobrych materjałów, faso­
ny ostatniei mody. Cena mk. 20 tntlj., 24 milj., 
26 milj. i 30 milj. mk.

Kurtki na wacie pierwszej jakości po rak. 
12,000,000 i 16,000,000.

Suknie jedwabne trykotinowe z jedwabnej 
trykotiny po 1 >.,000,000 i 12,000,000 mk.

Spódniczka szewiotowa cała plisowana po 
5,000,000 i 6,000,1)00 mk.

Materjał pluszowy w prążki różne kolory 
po mk. 3,260,000 i 4,000,000 metr.

Szewioty damskie najlepszego wyrobu, pod­
wójnej szerokości, we wsżystzich kolorach po mk. 
2,000,000, 2,500,000 i 3,500,000 za metr.

Materjał „Trykotina*  we wszystkich naj- 
modn. kolorach, odcinek na całą suknię 8,500,000 
i 9,500,000 mk.

Płótna na bieliznę, pościel, wsypy, poszew­
ki i Ł p. po mk. 1,000,000, 1,3 0,000 i 1,600,000 
za metr.

Sztuczka 17 metrów po 17,000,000, 22 milj. 
i 27,000,000 mk.

Zefiry na koszule po J,000,000, 1,300,000 
i 1,500,006 mk. za metr.

Prześcieradła białe (rozm. 2 mtr.) po mk. 
5,000,000 i 6,000,000 za sztukę.

„Tyk*  na wsypy, najlepszy gatanek, gwa­
rantowane, nleprzepuszcza-jące pierzy po 1 milj_ 
1,300,000 i 1,600,000 mk. metr

Ozford pościelowy na poszwy do pierzyn 
i powłók w kraty i kwiaty po 1,000,000, 1,300,000 
i 1,500,000 mk. za metr.

Cajgi bardzo trwałe i praktyczne po 1,000,000 
i l,200,c00 mk. mtr., podwójnej szerok. po 2,000,000 
i 2,400,000 mk. metr.

Flanele gładkie po 1,000,000 i 1,300,000 mk. 
za metr.

Flanele francuskie w ładne desenie po mk. 
1,300,000 i 1,600,000 za metr.

Baje na kaftany i halki po mk. 1,400,000 i 
1,600,000 za metr.

Obrusy białe w desenie, duże, na 6 osób 
po 5,000,000 i 6,000,000 mk.

Ręczniki waflowe trwałe w praniu po 800 
tys. I 850,000 mk.

Ręczniki gładkie po 1,500,000 i 1,800,000 mk.
Dymka biała na kalesony po mk. 1,500,000 

i 1,800,000 za metr.
Surówka (metkal) biała i kremowa po mk. 

1,000,000 i 1,200,000 mtr,
Chusteczki do nosa białe i kolorowe po 

3,000,000 i 4,000,000 za tuzin.
Chustki duże, zimowe, ciemne po 9,000,000 

i 12,000,000 mk.
Chustki duże, zimowe, puszyste, śliczne 

desenie w różnych kolorach 12.000,000, 16,000.000 
i 20,000.000 mk.

Kołdry pluszowe, czysto wełniane, deseń, 
puszyste z powodu swych kolorów 1 deseni są o- 
zdobą sypialni po mk. 12.000,000, 15,000,000 i 
20,000,000.

Takie same ciemne bez deseni ze szlakiem 
po 5,000,000, 7,000,000, 9,000,050 i 12,000,000.

Kapy pikowe na łóżka, kolorowe w ładne 
desenie po mk.. 4,500,000 i 6,000,000.

Kołdry watowe, kryte satyną największy 
rozmiai po 15,000,000 i 20,000,000.

Koszule męskie zefirowe, z mankietami i 
kołnierzykami po 4,000,000, 5,000,000 i 6,000,000 mk

Koszule gotowe nocne po mk. 2,800,000 i 
3,500,000.

Kalesony męskie 2,800,000 i 3,500,000 mk.
Spódniczki (halki) batystowe z koronkami i 

wstawkami po 2,500,000 i 1500,000 mk.
Reformy damskie, białe i czarne, kolor, po 

2,000,000 i 2,500,000 mk.
Koszule damskie batystowe z koronkami I 

wstawkami po 2,800,000 i 3,500,000 mk.
Koszulki i kalesony trykotowe system Jae- 

gera po 3,600,000 i 4,500,000 mk..

Towary wysyłamy natychmiast po otrzymaniu zamówienia za zaliczką pocztową (bez za­
datku płaci się przy odbiorze). Za przesyłkę i opakowanie oblicza się podług taryfy pocztowej.

Bez wszelkiego ryzyka! Bez wszelkiego ryzyka!
Kupujący absolutnie nie ryzykuje, gdyż jeżeli towar się nie spodoba przyjmujemy z powrotem 
i zwracamy pieniądze. Zamówienia prosimy adresować:

do Warszawskiego Składu Fabrycznego

WARSZAWSKA KONKURENCJA
Warszawa, ul. Zielna 51, róg Królewskiej A. I. ‘

Przyjeżdżających do Warszawy uprzejmie prosimy o łaskawe zwiedzenie naszego składu i osobiste 
przekonanie się co do gatunku towaru i cen.

Od naszych klijentów otrzymujemy dużo podziękowań. Ceny podane z zastrzeżeniem.
PODZIĘKO W AN1B. Z powodu braku miejsc podajemy nieznaczną część dziesiątków tysięcy podzięko­

wań jakie codziennie otrzymujemy.
Wyrazy uznania i podziękowania przesyłamy za wszystkie otrzymane towary od WPanów Inż. K. Zdzi- 

towieckl, Łuck, okręg, zarząd lasów państw. Towar odebrałem, jestem zadowolony i dziękuje' łaskawie K. Bo­
gacki NPR. filja jaroszowiec, powiat Pszczyna G. S. Towar otrzymałem, za który składam staropolskie Bóg 
zapłać, jestem bardzo zadowolony Wł. Skompa, poczta Komarów, wieś Wolica Brzozowa. Niniejszem donoszę, 
że 3 paczki tow.ru przezemnie zamówione otrzyma em i jestem oardzo zadowolony, za co mam ząszczyt zło­
żyć podziw kowanie Bolesław Drygalski w Malukacn Wilcewsira. Materjał otrzymałem, który mi się bardzo po­
doba, jak również moim kolegom, 'za co składam serdeczne podziękowanie Wł Kamiński, Nowogródek, staro­
stwo. .Zamówiony towar otrzymałem i jestem z niego bardzo zadowolony, za co serdecznie dziękuję Przybylski 
nauczyciel, poczta Żarnowiec, powiat Puck—Pomorze. Za boston dziękuję 1 proszę o wysianie 17 mtr. piótna- 
N. Makutywicz, Molodeczno, Buchowska Mała. Towar otrzymałem, z którego jestem bardzo zadowolony, se- 
lidność „Warszawskiej Konkurencji*  polecę swoim tewarzyszom Gabrjei Kowalski, Fiiipowo. Z przysłanego 
towaru i koca jestem bardzo zadowolony Cz. Prieł, Wławawa PPP. Nr. 1. 3776-2

Dabiasz Michał zgubił portfel za- 
4j wierający książkę wojskową wz- 
daną przez PKU Będzin metrykę ślub­
ną, tymczasowy dowód osobisty wy­
dany przez gm. Wojcza pow. Stop- 
nick, 6 dolarów 2 miljony marek 
polskich. 3927 2
podwiązka Andrzej zgubił książkę 
4 Kasy Chorych wyd. przez kop. 
„Czeladź". 3947
flołąb Władysław zgubił portfel z 

książeczką wojskową wyd. przez 
P. K. U. jęarzejów. 4vi2-‘3 

yigenza Józef zgubił książeczkę kasy 
" chorych wydaną przez kopalnię 
„Mars*  towarzystwa „Saturn" i po­
świadczenie niezdolności do pracy. 

3934-2
| eokadja Krzcinkówna jadąc samo- 
*■*  mochodem z So .nowca do Dąbro 
wy zgubiła torebkę w ktkrej znajdo- 
wa się legitymacja urzędnicza wyd. 
przez kuratorjum szkolne warszawskie 
Łaskawy znalazca raczy zwrócić do 
,adm. iskry Dąbrowa za wynagrodzeń 
uiem. 3928-4

S2 tam sław Ćwikła zgdbił portfel z 
*-*  książeczką wojskową wydaną przez 
PKU. Tosnowiec. 1 dolar i 5 tniljo- 
nów mk. 3921-2

Dzwonnicki Jan zgubił połowę klar­
netu na plantach w Dąbrowie. 

Łaskawy znalazca zwróci do admin. 
„iskra*  w Dąbrowie za wynagrodze­
niem. 3930-1
Skulski Aleksander 1898 rocz. zgubił 
0 książeczkę wojskową PKU Sosno­
wiec i książeczkę kasy chorycn wyda­
ną w Sosnowcu. . 3932-2
— ;

KcoaKioi W, Monsiojski. Wydawca; Akc. 1-wo Druwrsicie i Wydatfdicae „Karjer zjcoodat*  o. A. 1

tow.ru

